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Konto P. K. O. Nr. 6304a. 

Ceny ogłoszeń. 

za wiersz milimetrowy jednoszpaltowy 
na l-ej stronie gr 60, w tekście zł' •• 
za tekstem gr 40. Drobne za wyraz 10 p-
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nie robimy. 
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Manifestac,in~ Jo~rze~ ~uratora Ś,J. ~obińs~ie~o 
LWóW. 22.X.1926. Pogl'zeb ś. p. kuratoJla Sobińskiego' stał się olbrzy -
mią manifestacją żałobną Lwowa. W poglzebi2 wzięło udział kilkadzie
siąt tysięcy osób. Reprezentowane są wszystkie dzielnic2 Polski. Orl sa
mego rana przybywały do Lwowa delegacje stowarzyszeń społeczno-kul
turalnych, młodzieży szkolnej i róź nych organizatji ze sztandarami. O 
godz. 9-ej po odprawieniu modłów nad zwłokami w mieszkaniu zmarłe
go przy ul. Królewskiej, wyniesiono trumnę przed dom, a chór studentów 
pc1techniki odśpiewał :,Beati !porlui". Zwłoki złożono na karlZ.wanie, po
krytym wieńcami. Prz(;d karawanem, zaprzężonym w 4 kCnie postępowa
ły 2 rydwany z wieńcami. Wzdłuż ul ic, któremi szedł kondukt, ustawio
ne były szpelery młcdzieży, a na ul zcacn płonęły latarnie, pokryte ki
rem, O godz. 10.30 orszak zbliżył się do katedry, gdzie arcybiskup Twar
dowski odprawił modły. 

W poszukiwaniu . morderców 
kuratora. 

LWóW, DochodZienie policyjne w 
sprawe wykrycia Spl1alWCÓW morder
stwa osłoni~te jest ścisłą tajemnicą. 
Pomimo piętrzących się trudności w 
rozwiązaniu tej kwestji dochodzenie 
posuwa się naprzód. Wczoraj p'zy-

był do Lwowa inspektor Wróblewski 
delegowanry z głównej komendy po li
cri w Warsz:a:wie dla przeprowadze -
nia inspekcji w policji lwowskiej i a
systowania przy prowadzeniu śledz
twa. 

Inkasent "Motora" zdefraudował 
20.000 zł. 

-
Sprawa o nadużycia w marynarce. 

(Ił-ty dzień rozpraw). 
W dalszym ciągu zeznawał kom. 

Siema'Szko, kierownik centralnych 
warsZJtatów w Modlir.:i'e ; 
Pamiętam, że dla marynarki wojen 

nej warsztaty nasze wykonywały kil
ka drobnych zamówień, jak np. mo
dele miny !oze.cznej, wiązania linowe 
i l. p., które przy próbach okazały się 
bardzo dobre. Jako kierowcik war
'sztatów, zWla:c.ałem się niere.dnokrot
nie do jen. Bob1'Owskiego, a>by otrzy
mać ;akieś roboty. Jen. Bobrowski 
zawsze kierował mnie do kom. Barto 
s7ewicza, aby otrzymać od nioego 
szczegóły zamówienia, plany, modele 
i t. p. 

Kom Burtoszewicz zawsze obiecy
wał, że da większe zamówienie do 
wykonania warsztatom, lec:u wrze -
czywisŁości nigdy ich nie otrzymaliś
my. Kilka drobnych przedmiotów po 
lecH nam wykonać kom. Ba"ttosze - , 
wicz. ale zamówienie dawał w bar -
dzo 'niejasnej formie, bądź ustnie, 
bą.dź na świstku papieru. Musiał'em 
się zwra-cać do niego w drohnych 
sprawach po 10 - 15 razy, aby do -
wiedzieć się, jak dany przedmiot na-

Spneczne zeznania św.Kozłowskiego 
Na pytanie plf,ZJewodni<:zącego, św. 

Kozłowski zez.nał: 

- Jako pośrednik handlowy, zło -
żyłem ofertę clio kierownika marynar, 
ki na dostawę skrzyń do firmy Ła -
giewslci i Ehrlich. Oferta moja była 
przyjęta prze71 kierowni~two i pamię 
tam, że jednego dma podpisałem 3 u
mowy na dostawę skrzyń. Zaznaczam 
że przed .trożeniem oferty kierownic
twu marynarki, znałem już kom. Bar 
toszew.icza i bywałem u nJiego w do
mu. Zamówienie jednak nie stało w 
żadnym związku z nas,zą znajomoś -
cią i oferty złożyłem kierownictwu w 
drodze służbowej. 

Prokurator: Kto wykonywał plany 
skrzyń zamówione przez kierownic -
two mail'ynlaTki? 
Św. KoZJłowski: Plany i rysunki wy 

konywałem osobiście przy pomocy: 
inż. Łagiewskiego i Ehrlicha. 

Przew.: Czy składał pan oferty o
sobiście kom. Bartoszewiczowil? 
Świadek: Nie, zł()zYłem je w drodze 

służbowej kierownictwu. 

W A RSZ-AW A. W towarzystwie ak
. em "Motor" wykryto znaczne na 

'e: n:ieisco~ " i~asent Lucjan 

iż kwotc; prz\v,laszczona jest znaCL:- leży wykonać. 
nie wyższa i sięga 20.000 złotych. Byłem ba,dzo ździwiony, że mary-

W tern miejscu prokurator :dożył 
sądowi list, otrzymany od inż. LuhM
skiego ,2l Kowla, w którym tenże po -
AAir __ 7'" r..ak ,7,4Hnó·.0pnip ...s.kr.z.1di
przez kom. Bartoszewkza odbywało 
się w jego obecności, w bardzo domo 
wej atmosferce, w mieszkaniu kom. 
BalJ'toszewicza, Lubarski , wtedy ja
ko student politechniki, wykonywał 
plany skrzyń na po1e.cene Kozłowskie 
go, otrzymując za robotę po 2 z'ł'ote 

Pol'('ja alcsztowClła Walesińskie - narka wojenna daje ogromne zamó -
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CZCI, ) ; lozt:'W0nienia pieniędzy fir
mowych. 

krotnie ofiarą kradZieży. Raz w tram .,Zli.sem nasLe warsztaty mogIy pra-
waiu,d <ugi raz w aptece skradziono wie wszystkie zamówienia wykonać. 

Ujawniono narazie brak 2.000 :d. 
dal~ze jednak dochodzenie ujawmło, 

II'U pieFliądze firmowe. Twierdzę stanowczo, że skrzynie 
do amunicji , których dostarczały fir
my prywatne, mogliśmy łatwo wyko
nać, tembardziej, że w owym czasie 
nie było w warsztatach roboty. Przy 
p.ominam sob1e również, że, kiedy wy 
konałem w r. 1923 zamówienie na do 
stawę trałów (przyrządy minowe) dla 
marynarki według ścisłego projektu 
i poprawek kom. Bartoszewicza, tra-

Decydujące walki w Chinach. 
LONDYN. Dzienniki donoszą • iż Szanghaj 
; N"nkin)! znajdują się obecme w przeded -
.iu lozstrzygających wyd<lrzetl. JO kilomet
rów od Szanghaju zn :l. jduje się armja gene
rała Sac.Czau przeciwko której walczy Sun 

Czu:lll{l-Fang-Ob. W obu miastach Ol!łoszo
m. stan l\ojenny. Czang-Tso-Lin mobilizuje 
:I" ~ tysięczną armję do waiki z rządem kan
torisk·m. Część armji w.stąpiła do walki. 

Wo;ska o;;un.-Czuana zdooyły Kaszing, 

za godzinę. . 
Prokurator' prosi o wezwanie tego 

świadka, wobec świadomie fałsvywe 
go:reznania św. Kozłowskiego. 

Prezydent Mekswku redukuie księiu• ły te podczas próby okazały się nie-
II dobre szły na dno, zamiast uŁr'zymy-

Przew.: Czem pan objaśni swoje ze 
znania złożone w śledztwie i obecnie 
zwłaszcza po otr.Z1)'maniu przez sąd li 
stu od Lubarskiego? 

LONDYN. Prezydent Meksyku Calles wy
d:!ł rozporządzenie redukujące liczbę księ

ży katolickich w stolicy z 330 na 90. Po -
dobne ograniczenia mają być wydane i w 

innych miastach. Rozporządzenie to wywo
łało wielkie wzburzenie wśród ludności ka
tolickiej i zaostrzyło walkę pa:4stwa 31 KoA
ciołem. 

Huragan. 
HA V A..NA. OHarami huraganu pad!.) 
58 (}sIJb zabitych pr. cszło 2,100 roan -
nych, z pośród ktÓlych 1.400 ponio -
slo poważniejsze obra .... eLia. Huragan 
zniszczył 329 domów, 
LONDYN. Według doniesień z Hava
r-y, ofiarami huragrunu na Kubie i An 
tyI1ach padło przeszło 658 zabitych, 
zaś liczba rar.nych jest dotychc,z'as je 

sz.cze llIez.nana. Zgórą 6.500 osób po
zc~taje bez dachu nad głową. W m. 
Batabano za.btych zostało 300 osób, 
w Bejucan 30, w Gabriel i w Havanie 
200 

Około 10 miasteczek i wsi zostalo 
niemall ,całkowicie ,ztn.isz.czonych. Szko 
dy obliczane są na 100 miljooow dola 
rów. 

Urzędnicy, żeńcie się! 
Niezwykły dekret szacha. 

LONDYN. Szach perski wydał niezwykły 
dekret nakazujący nieżonatym urzędnikom 
państwowym albo zawarcie związków mał
żeńskich, albo podanie się do dymisji. De
kret ma na celu polepszenie bytu niezamęż-

nych kobiet perskich i przymuszenie samot
nych mężczyzn do małżeństw które wsku -
tek kryzysu gospodarc'zego zmniejszyły się 
w zastraszający sposób. 

Katastrofa samolotu wojskowego. 
LONDYN. Angielski samolot wojskowy, 
który wystartował z wyspyMalty na lot ćwi 
czebny nie powrócił na lotnisko. Ekspedy-

cja ratunkowa na samolotach znalazła na 
morzu szczątki aparatu. Załoga złożona- z 4 
oficerów zginęła bez śladu. 

Samoloty przy balonie. 
LONDYN. Angielski balon sterowy b lotnicze przywiązują do tego eks -
,.B.3." odbył w cz,wartek po raz pierw perymentu bardZ'O doniosłe znacze -
sz:y lot próbny zabierając ZJe. sobą nie i sądzą, że wojskowe balony ste-
d wa wojskowe samoloty z których rowe będą mogły być bronione przez 
każdy ważył 1 tonnę. Na wysokości Samoloty,a podczas lotów długodys-
700 metrów samoloty odczeplił:y się tansoVlych można będzie zorganizo
od balonu, dokonały kilkur.\alstu ewo- wać przy pomocy sarnIOlotów dosta -
lucJl. poczem pI'Zy pomocy specjal - wę pasażerów i bagażu na pokład ba
nych haków przytwierd210ne zostały lonów sterowych. 
z powrotem do balonu. Anlgielskie ko 

wać się na wodzie. Co się tyczy oso
by BaTtoszewicza, bliżej go nie zna -
lem. Wiem, że w r. 1922 i 1923 za} -
mował s~ę opera.cjami finansowemi, 
grał a g1ełdzie i t. p. Często pożyczał 
kolegom p~wne sumy. Ja nigdy od 
BarŁoszewicza nie pożyczełem. 

W tern miejscu św. Wsiewołod Ko 
:t~owslci Z!achwiał się i runął na. zie --
mię. 
Sąd zarządził prZle;rwę, celem przy 

wrócenia św. Kozłowskiego do przy
tomności. 

Jeszcze jedna katastrofa 
aeroplanu. 

LONDYN. Wskutek zepwcia się mo- którego latawiec ze ZlJ1ajdującemi się 
toru, samolot aIIl.gielski musiał opuś- w jego kabinie pasażerami, utrzy -
cć się na wodę w kanale La Manche. mywał się na powierzchni wody, wy-
Dzięki jedynie wielkiej prz;yŁomności staI1C!Z1)'ł '11aldjooperatorowi do nada -
umysłu i ,Zdolności pilota, kapitanIa nia sygnałów alarmowych oZ! wezwa
Dismore, który potr.alfił manewrować niem o pomoc. Poni~waż 1'adjostacra 
statkiem w ten sp?sób, iż ka~łub la: nadawcza tego samolotu urządwna 
tawca utI'Zymał Slę na powlerzchm była według systemu kierunkowego, 
wody,uratowano życie 10 pas-aIŻe - przeto z tatwQIŚcią udało się ustalić 
rom, w tej liczbie 7 amerykandm, ' 2 miejsce wypadku. 
anglikom i 1 grekowi. Czas, w ciągu 
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Wystawiona będzie CAŁKOWICIE OSTATNIA NOWOŚĆ 

LADY C ac (Ledi Szyk) 
Operetka w 3 aktach f, Arnolda i E. Bacha. Muzyka Waltera Kolio. 
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Jeszcze o m c • Be 
Niesłusznie tyle wrzawy lokalnej 

Ilarobiły w gronie panów składników 
rewelacje moje, dotycząc/el panują -
cych w kraju laIlormalnych stosunków 
węglowy<cih. 

Wiem oczywiście, że jeżeli węgiel 
będzie tani w kopalniach, wówczas i 
w detaliaznej sprzedaży nie powinien 
być drogi. Czty jednak taki aksjo -
mat jest w praktyce <stosowany? Pod 
tym WlZ!ględem właśnie ,nasuwają mi 
się poważne wątpaiwości, uzasadnio
ne ostatniJerni wypadkami, zasil'emi 
na gruncie naszego miasta i niezawod 
Rie w całej Polsce. 
. Pomimo złośliwych inwektyw ClInlo
Dimowych przesyłanych pod moim 
adresem Ize stJrtony niektórych pod -
rażnionych składników, stwierdZJi.ć 
tu muszę ponownie, że wielu z; nich 
jest bardzo skłonnych do uprawia -
ma spekulacji. I niestety, zarzutów 
moich nie tylko, że nie- cofnę, ale mu
szę je jeszcze podkreślić, tym fak
tem dowiedzionym, że kopalnie nie
~łocznie pod presją rZlądu cofnęfy 
wprowadzoną lO-cio proce,n\tową pod 
wyżkę węgla, składnicy natomiast w 
dalszym ciągu utrzymują 20-to pro
centową podwyżkę, tłomacząc postę
powanie swoje brakiem dowozu. 
Prawda, że słaby dowóz węgla ma 
miejsce istotnie - węgla więc może 
nie być na rynku w dostateaznej iloś
ci, .rne mniej jednak ten, który posia
damy w spI1Zieclaży detalicznej, me po 
winien być drożSlVV, albowiem ceny 
węgla w kopalniach pozostają bez 
zmiany od szeregu miesięcy, jak Inów
meż koszty przewozu pozostały te 
same. 

Specjaliści od anonimów mech się 
usplOkoją i wymysłami wulgarnemi 
niech ludzi nie stras1zą. Pogróżki 

wydać niepożądane skutki 

gdyby sobie poradzić nie zdołał z u
prawianym wyzyskiem przeZl naszych 
kapitalistów węglowych. 
Proszę pokazać mi jeru2'I1 kna,j na 

kontynencie, posiadający własne ko
palnie węglowe, poz'a strejkującą A,n 
glją i zdepresjonowaną walutowo 
Francją, w któnytn by od miesiąca 
ma.ja r.b. ceny węgla na rynku wew
wnętrznym zosta~ry podniesione. Pil"a
wie, że jed)"nJa Francja pomimo pp -
ważnej nadprodukcji węgla, została 
do tego IZlDUSZlona, z przyczyny znacz 
nego spadku swojej waluty, stwier
dzamy wszelako, że podniesione taxp. 
nieznacznie ceny węgla, nie stoją w 
żadnym stosunku do bessy giełdowej 
franka, węgiel bowiem we Francji 
jest dzisiaj jeszcze najtańszy w całej 
Europie ,cz;ego dowodem służyć mo
że kolosalny eksport francusiki. 

Nasi dyktatorzy węglowi chcą ko
niecznie doprowadzić Polskę do nę
dzy opiaJowej. Zmniejszyć konsumcję 
wewnętrzną do minimum, pobierać 
za węgiel na rynku wewnętnznym ce
ny paskar.skie, mieć IZ! polską IIItte -
wdzięczną klijentelą jak najmniej kło 
potu i oddać się tedy caq,kowicie bło
giemu eksportowi przynoszącemu 
drogocenne funty szterlingi i umiło
wane dola.ry. 

Katastrofa opaffowa zbliża się do 
ruaS w~elkiemi krokami. Wszak zna
my lUZ azasy niesłychani·z ciężkie, 
kiedyśmy węgiel sami wywozili ,z 
Dąbrowy w walizkach podróżnych, 
aby nim uszczęśliwić swoiJch najbliż
szych, lub se:ldecznych pnzyj!adół. I 
wówazas uprawialiśmy ten proceder 
ruielegalny wobec bezwzlględnego o
kupanta Zl uczuciem wstydu i zt'Ozu
miałego upokorzenia, my posiadacze 
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we własnym kraju potężnych kopal
ni węgluwych, kolosalną nadplrcduk
cje i najbogatslze złoża i pola węglo
we, których eksploatacja a; każdym 
rokiem ,zDlz,cznie powiększana wy -
stClirczyć nam może na całe lat tysią
ce. Czy to już nie kalta,strofa bezma
la i wstyd dla IlIa,szych paI).ujących 
stosunków gospodarazlYch, że lud -
ność nie jest :zaoparrzona w węgiel 
(z małemi wyjątkami) na zbliżającą 
się zimę. Sfery oficja,lnezaabsorbowa 
ne polityką zupełnie o t,em nie myślą. 
W państwi·z jako tako zorganizowa
nem, ktoś jednak o tern pomyśleć po
WInIen, aby nie wydać ludności na 
łup pJ8.skarzy węglowych. Idżcie do 
składów węglowych, a sami stwier -
dzicie jak dewiasia lub dziecko lo
kuje W koszyczku, w którym się 
znajdują zakupione pmdukty spożyw 
cze, tę mizerną porcję węgla l<Jzmien
nego, zakupioną w skl'adzie !Za dro -
gie pieniądze i odważoną jak lekar
stwo w apteoz', aby mieć przy czem, 
coś ciepłego dla rodziny przygotowlać 
Pytam .ZJ niepokojem u;zasadn~onym -
jak ci ludzie nadchodzącą zimę {:lTze
pędzą, w swoich lichych i wilgotnych 
mieszka.niach. Cvy większość tych u
pośledmnych, przy lichem odżywie
niu i jeszcze gors,zem ogrzaniu nara -
żona nie będzlie rlru J:ITZteziębienia po
ważne i odmrożenia kończyn. Zapy -
tajcie lekarzy i Zlajr,zyjde do statys
tyki kas chorych w okresie miesięcy 
zimowych, a dowiecie się czem się 
kończą te cho'roby powstałe z pl1Ze
ziębienia. Ktoś, ptiZ'ecie powinien o 
tem wszystkiem poważnie pomyśleć 
i zabezf 'ieczyć tJ~ Slze:lsze masy, 
od grożącego im niebezpieoz'eństwa. 

Wypadki polityczne ostatnich ty -

godni odwróciły powszechną uwagę 
od najdonioślejszych 'zagadnień gos
podarczych, osłabiły czujność władz 
administracyjnych,'/) czego błyska
wicznie skorzystały organi1zacje i jed
:1'01't1:.1 sp2kult'jące, na czele z produ
centami węgIel i pośrednikami. Czas 
wielki, a by władze kres położyły tym 
szkodliwym machinacjom, a miILister
jum przemysłu i handlu ukarało win
nych i prtled:ewszystkiem. z!'eorgani-
2.Owa l () zasadniczo wyższą adminis -
trację kopalń skarbowych ,!:'a Gór -
nym śląsku, która w myślotrzymy -
waoycl-t dyrektyw z Paryża, dOJ:ll1sz -
czała się już niej'2dnokrotnie poważ
nych nadużyć na szkodę skarbu pań
stwa. I stale uprawia politykę p i: skar 
ską węglową. 
Korespondujących ze mną li'I:Ioni -

mowo panów składników węgla, u
przedzam 'lJ całą szczerością, że wy -
syłane panflety ·z pogróżkami, wystą
pień moich bezwarunkowo nie osła
bią, pl"21edwnie mogą ich tylko sPlOtę 
gować. ObroIlJaJ interesów społ~cz -
nych nie była nigdy czyimś monopo
lem i uprawiać ją publiczno i legalnie 
mamy wszyscy jednakowe prawo. 

Powtarzam tedy, że walka z dro -
żyzną, a przedewszystkiem z droży
:>:ną węgla ,rJa rynku wewnętrznym, 
jest obowiązkiem świętym każdego o 
bywateh, doceniającego rolę, jaką 

odgrywa w życiu gospodarczem jed
nostki i społeczeństwa, ten najnie -
zbędniejszy smowiec. który powinien 
być przeto tani i ogólnie przystępny. 
'Bądźmy wrażliwi uczuciowo na pa 

nującą niedolę i czyńmy wszystko od 
nas zależne,aby uchronić masy od nie 
bezpieczeństwa przebycia zimy o gło 
dzie i chłodzie. 
Rząd sanacji moraln!~i, tylko wów

czas zdobędzie sobi,z, ut·rzymanie po
wszechne, jeżeli nie dopuści do po -
drożenia attyk ułów pierw~ej potrze. 
by i zdob, obniżyć ceny węgla na ryn 
hl wewnętrznym w sposób niesły 
(;~ar.ly i s'ztuczny wyśrubowane. 

( - ) inż. Stefan Kostecki. 

~_:_- .~ - - -r- --~~ - ~- r . ~ 

Wieści Z kraju ... 
cjatorów. Nietrudno bowiem będzie 
dowiedzieć się,kto był autorem wstęt 
nych ukrytych piśmideł, wówczas 
krytykować będę z imienlia i nazwi
ska. 

W walce '7! tendencjami paskar -
ilkiemi, rząd i samorządy muszą pod
jąć naj energiczniejszą akcję. Wbrew 
wielu twierdzeniom, że dekretami nie 
można ~walczyć drożyzny, jestem 
pl'lZekonany, że UlIrządu~nia celowe i 
represje karne sfer oficjalnych, są Ve
dynym skutecznym środkiem prze -
ciwko paskarzom i wszelkiego ro -
dzaju ktręttł!ozom, pragnącym się tu -
C71YC na ludzkiej niedoli. Wszystko co 
do tej pory lZ'robiono ze strony pań -

Po zamordowaniu ś. P. obińskiego. 
fi 'I 

stwa jest niewystarcZlające. Rozbój 
wszelki musi być bevwzględnie ści
gany i karany surowo. 

To co się dzieje obecnie z węglem 
·nie jest żadną nowością w n(lSjzem sła 
bem państwie, źle '/)orgamzowanem 
adm Ldstracyjnie. Paskarstwo węglo 
we było zawsze systematycznie i pJa 
nowo uprawiane od chwili opus:zcze
nila kopalni pT'zez okupantów. T o sa
mo powtarza się ciągle i wygląda na 
drwiny z naszych władz państwo -
wych, które się zdobyć nie potrafią 
na represje w stosunku do sprytnych 
winowajców. I tak obserwujemy już 
od szeregu lat, że kopalnie chcąc pod 
nieść cerlę węgla na rynku wewnętrz 
nym komJ:~ikują same planowo tego 
dowóz. A dzieje się to w ten sposób, 
że zwyk'ła dostawa węglarek próż -
nych pod ładunek, odbywa się przy 
oomocy opracowanej repartycji i za
twierdzonych przydziałów i pod pre
sją starań każdej poszczególnej ko -
palni. Wokresie jesiennym, kiedy za 
potrzebowanie na wagony pr;óżne jest 
zwykle największe, nie tylko pod wę 
giel, ale i pod produkty rolne; ko
palru.ezlajęte interesującym ekspor 
tem - osłabiają starania o wagony 
próżne pod ładunek węgla, dla Z1a.spo 
kojenia potrzeb rynku wewnętT/z11le -
go, wÓwcz.as dOWóJ:?:: maleje, c~nly węg 
la z tego powodu podnoszą Slę anor
malnie i zamierzenia speku1a,cji łZ'O 
stały w całej il"ozciągłości osiągnięte. 
W ten sposób odbywa się li całą belZ
względnością obdzieranie ludności z 
ostatnizgo grosza. 

Doprawdy, musiJa ,łby to być w dal
s.zym ciągu rząd balrdzo nieudolmy, 

Po dokonanem morderstwie na osobie śp. 
Sobińskiego policja zabezpieczyła pokryte 
krwią miejsce na chodniku, w którem padł 
zamordowany kurator, a nadto ślady, jak.ie 
prowadziły przez wzgórze i boisko bursy ku 
ulicy Tarnowskiego. Przez całą noc miejsca 
te pilnowali posterunkowi aż do przybycia 
tam komisji sądowo - lekarskiej. Z porząd
ku rzeczy odbyła się najpierw sekcja zwłok 
i to w ambulotorjum lekarskim Bursy, do 
którego przeniesionozwłoki śp. Sobińskiego 
z prywatnego mieszkania. Sekcję przeprowa 
dzał prof. dr. Sieradzki, dyrektor Instytytu 
medycyny sądowej przy pomocy prosektora 
Jaworskiego, w asystencji lekarza sądowego 
d-ra. Dawidowicza i lekarza miejskiego dra 
Kasparka. Przy tej czynności obecny był sę 
dzia śledczy Januszewski, prokurator dr. 
Laniewski i kierownik miejskiego komisarja 
tu pierwszej dzielnicy p. Bułat. 

W toku sekcji spisywano odnośny proto
kół, a następnie zapisano końcowe orzecze
nie lekarzy. 
Według tego śmierć śp_ kuratora nastąpi

ła od kuli z bliskiej odległości, z browninga 
kalibru 6.35, a była ona momentalna i wszel 
ka pomoc lekarska była wykluczona. Kula 
przebiła kość potyliczną, rozszarpała lewy 
płat mózgowy, zdruzgotała podstawę mózgu 
i utkwiła w lewej kości skroniowej, tuż nad 
lewem okiem. Przytem płaszcz kuli rozle
ciał się na trzy części, które wbiły się do 
kości skroniowej. Kula browningowa była 
zdeformowana i spłaszczona. 

W czasie sekcji prof. dr. Sieradzki wyjaś
nił też i ten szczegół, dlaczego ciało śp. So 
bińskiego po zamordo~aniu. przez cz,!-s dłuż 
szy było ciepłe, co stWierdzIł po zgome.przy 
były na miejsce medyk Tarczyński d~żurny 
lekarz Pogotowia ratun~owego. Dr. Sler.;dz 
ki konstatuje, że w taktch wypadkach, Jak 
niniejszy i ze wz?lędu na t.o, ~e Ś • .P' zamor 
dowany był silnej budowy l ~lał wiele ~łusz 
czu, ciało swoją normalną Ciepłotę tracI po 
jednym stopniu na godzinę. 

Wizja lokalna. 
Gdy po godzinie pierwszej ukończon~ 

sekcję zwłok, sędzia śledczy ~. Ja~ll~~zewskl 
przystąpił do przeprowadzema WIZJI l~kal. 
nej W obecności prokuratora dra. Lamew
skiego, dwóch naocznych świadków ~ordu! 
a to 17 -letniego Leopolda Sobołtyńsklego I 
16-letniego S. Bachta, obu wychowank?~ 
Bursy, pozostających w praktyce stolarskieJ, 
oraz st. DOSt. Mrazka, który usłyszawszy 
strzał natychmiast z ul. Zielonej przybiegł 
na miejsce zbrodni. Wizji asystował ko~. 
Konarski, jako kierownik odnośnego koml
sarjatu. 

Zeznania świadków. 
Wychowankowie Spbołtyński i Bacht~ 

zeznają, że z miasta już ulicą Zieloną szh 

za pp. Sobińskimi. U wylotu uli"y Królew
skiej pp. Sobińscy przeszli Ba lewy chodnik 
oni zaś obaj dalej szli prawym chodnikiem. 
Przed kuratorem szlo jeszcze kilka innych 
wychowanków Bursy. Prócz tego na pra
wym chodniku obaj świadkoWle widzieli je
szcze dwie jakieś osoby, i dopiero obok do
mu akademickiego im. Hermanów sp ostrze g 
li, że za pp. Sobiń skimi idą dwaj młodzi 
osobnicy. Sobołtyński i Bachta byli zajęci 
rozmową ze sobą i nie zwracali uwagi, co 
się dzieje na ulicy. 

Zdaniem zeznających sprawcy zamachu 
szli za pp. Sobińskimi w odle~łości dwóch 
kroków. Gdy zbliżali się do ostatniej latarni 
przy chodniku, nagle padł strzał, po którym 
śp. Sobiński zachwiał się i runął na ziemię· 

Sobołtyński i Bachta chcieli puścić się w 
pogoń za sprawcami, którzy poczęli ucie_ 
kać na górę św. Jacka, lecz pani Sobińska 
wezwała ich, aby czemprędzej ratowali ku
ratora i podnieśli go z ziemi. Równocześnie 
inni wychowankowie o zaszłym fakcie za
wiadomili dyrektora Bursy p. Rozkosza. 

Jak wyglądają sprawcy? 

Sobołtyński i Bachta podają, że twarzy 
sprawców nie widzieli. Byli to dwaj młodzi 
osobnicy tak, jakby również pochodzili z ja 
kiejś bursy. Jeden z nich był ubrany w czar 
ne palto, jasne spodnie i kaszkiet spo:to~! 
drugi na ciemno i w kapeluszu, a obaj mi eh 
do góry podniesione kołnierze palt. 

\Y/reszcie zeznania swoje złożył posterun
kC'wv ZY!1munt Marek, podając, że w kryty
cznej chwili u wylotu. ulicy Królewskiej do 
ulicy Zielonej panował ożywiony ruch ulicz 
n" ,>0 sam zaś skierował swoje kroki w 
ufi~e Królewską. W tej samej chwili usły
szał · strzał więc pobiegł na miejsce, gdzie 
na chodniku zastał leżącego we krwi śp. 
So'hińskiego. - Stwierdziwszy, że puls nie 
bije, udai Się do telefonu, by zawezwać Po 
goiowie ratunkowe i o wypadku zawiado: 
mić k ,)mendę. Gdy po chWIlI nadszedł drugI 
post .~runl\Owy łączni~ z. nim udał si~ na 
wz!iórze św. Jacka I ulicę Tarnowskiego, 
lecz nie znaleźli po sprawcach żadnych śla 
dów, kŁóreby wskazywały na kierunek ich 
ucieczki. 

śladami spra.wców. 

Z kolei komisja sądowo - policyjna pocz~ 
ła badać drogę ucieczki sprawców przy 
udziale poinsp. dra. Torwińskiego, zastępcy 
komendanŁa wojewódzkiego, nadkom. Mit
tlenera kom. Batorskiego, oraz kilku wy -
wiado~ców. Udano się przez stok góry św. 
Jacka wskazaną drogą przez Sobołtyńskiego 
i Bachta. Na wzgórzu na boisku sportowem 
Bursy zauważono ślady obuwia dwóch osob 
nik ów. Ślady te był~ wyciśnięte głębo~o y< 
rozmokniętym gruncie, oddalone od sleble 

n~ metr i wskazujące, że dwaj osobnicy ucie 
kali w szybkim pędzie, jeden za drugim. Od
nośne ślady prowadziły ku ulicy Tarnow -
skiego. Na miejscu dochodzeń był też pies 
policyjny, lecz eksperyment z nim nie mógł 
dać jakichś pozytywnych rezultatów, gdyż 
ślady ginęły poza boiskiem, a ulicą Tarnow
skiego tak wieczór po zamachu, jak VI nocy 
i onegdaj do południa przeszło bardzo wie
le osób. Ślady więc dla psa były ju zupeł-
nie zatarte. . 

Również i wczoraj władze policyjne u róż 
nych osób ze sfer ukraińskich przcprowa
dzily rewizj e, w czasie których zakwestjo
nowano liczne korespondencje, a w jednem 
mieszkaniu przy ulicy Bema znaleziono wie
le materjałów wybuchowych, używanych do 
eksplozji. Aresztowano ogółem kilkanaście 
osób, jednak na ślad sprawców wcale nie 
\la tr afiono. 

Opinja publiczna w Warszawie za jmuje się 
żywo sprawą niecnego skrytobójczego mor
derstwa, którego ofiarą padł śp. Kurator Sta 
ni sław Sobiński. Na pierwszą wiadomość o 
tem morderstwie kilka dzienników stołecz_ 
nych wydało nadzwyczajne dodatki. Mini
ster spraw wewnętrznych generał SkłaJkow 
ski otrzymał zawiadomienie o morderstwie 
przez dyżurnego urzędnika ministerjalnego. 
Prezydent Rzplitej został zawiadomiony 
przez szefa kan~elarji cywilnej i poleci~ 
przedkładać sobie nieustannie raporty w teJ 
sprawie, nadchodzące od wojewody lwow
skiego. 

Na onegdajszem posiedzeniu rady mini
strów 5rra',,'a h ł. yła również żywo oma
wiana. PosŁ<now;cno, że na pogrzeb wyje
dzie osnbisc.ie minister spraw wewnętrznych 
generał Składkcwski, który .reprezentować 
będzil! rząd l .l!OŻy na trumme zamordowa
nego kurai<:ra wieniec. Wyjaz~ min. S~ład 
kowskiego nastąpić miał onegdaj o g.9 w~ecz 
W podróży lej towarzyszyć mu miało kIlku 
urzędników MSW., którzy jadą w tym celu, 
aby dopilnować prowadzenia śledztwa. 
Marszałek Piłsudski okazał niezwykle ży

we zainteresowanie się sprawą niecnego 
mordu i w ścisłem gronie wiele mówi na ten 
temat' przypominając także szczegóły zama
chu, jaki chciano wykonać na. nie~o w cza
sie bytności jego na otwarcIu plerwszych 
Targów Wschodnich. 

Podobno w łonie kom
petentnych czynników poruszona została 
myśl wyznaczenia specjalnej nagrody za wy 
krycie sprawców morderstwa. Słychać też, 
że jeżeliby okazało się prawdą, iż nici sp~
k u, które go jedną z ofiar padł śp. Sobiń
ski, szukać należy poza granicami państwa, 
jakoby w Berli11:ie, to będą przez rząd. wyda 
ne w takim raZle s~osowne zarządzema. 

._~ 
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Listy z Kresów Wschodnich. 

Faszyści na WOłyniu. 
Ko;vel dn. 12. I=!aździerniklal 1926, 

. J\~ 'aen z wyższych urzędników po
ltcY)nych, zapytany przelZl iniżej podp\ 
sanego w sprawie os-bartni::.h licznych 
p~'o:::esów kOillunistyqznych i bandy;c
k~ch na Woł)'lniu, wygłosił takie zda
me: 

. - F~oszę paU3i, my przecie sami ro 
l>lmy meraz z ludności spokojnej ban
dytów. 
, Zdziwiony nie zwykłą op~nją, spyta-
lelll: 

- Jak - to? 
~. BC\I:dzo prosto - odpowiedział 

mOll,ntetlokutor - policja, iZlwlaszcza 
pohCJa. polityczna. bardzo często ro
bi z igły widły. Z niozego wielką spra 
wę w następstwie czego, niejedno~r'o 
tnie, ludzi wihny;cth drobruzgo prze
stępstwa, ciąga się miesiącami, prze
b.ymując w więzieniach. 

Opinja powyższa przySlzła mi \V'taś 
nie' t1i3· myśl tel: az, a to z przyczyny ' 
"lo!bicia" I=.rzelJ policję, na oz.ele z 
' .sp. Klimkiem organizacji faszystow
~Hej w Równem ''::11 Wołyniu. \Y.I e
c1h~g relacji policyjnych, cnła rzecz 
tC'k się miJ3i'a: "Kie'~ownik Urz. SL w 
Równem, aspit'ant Klimek aresztował 
niejakiego Samulewicza Juljana, któ
l'ys/ . I~rzył agitację fas:zystowską 
w~. ód robotników w RÓWrJ2m. Ustalo 
no (?), że Samulewicz zlaangalŻował 
okolo 140 ct ,onków przeważnie z 

młodzieży". Opróc21 Samulewioza are 
sztowlajno również w Równem 11 
~zfonków federacji faszystowskiej~k 
ją nazywa poliCja. znalezjmlO 27 eg
zemplanzy deklaracji, podpisarnJY'Cb 
pl1Z1eZ członków i t. d. Dauej powiada 
protokuł policyjny, że "dochodzeniem 
ustalono, iż Samu1ewiQ2i mialł na celu 
dokonanh s21aregu napadów na bo
gatych osób (także język!) przeważ
r,je żydów." 

Nie Llaanierzam tu ani bronić Samu 
lewic za , ani całej "konfederacji faszy 
stowskie'" w R€wnem. Wydaje mi się 
jednak, że .strach policji ma nieco :ZJa
wielkie o:::~y. Od kilkunastu bowiem 
tygodni piSml81 ,nie tylko całego Woły
nia ale również i stołec.2ItlIe pisalły o 
crganizacji faszystowskiej w Row
nem i policja wii!działa o tern nie rea 
gując. Dopiero p:'zed paru ' dniami, 
ott1zymawszy polecenie z WarslIJawy 
(lak Itiektó:zy utITllymują), przystąp~
ta do "likwidac;i konfederacji", wra
biając SamulewicZJa" jako tego, który 
mlaf na celu urządzanie l21b.."Djnych na 
Radów na czele swycih 140 c.zIlonków 
na żydów w Równi!m. 

W Sl_ystko to budzi gruhz, wątpliwo 
ści, policja bowiem ztwykle lubi lIl~eco 
przesad2ja\Ć. A no, IZJObaczymy, co po
wLe na to prokw.\ator. 

A. Grot CzekaIski. 

Kredyty na szosy i mosty. 
, VI roku przyszłym rząd przystępuje do wy 
l~ o"ahla znaCZll1e szerszego, lliż dotychczas 
plauu robot ar"gowych I lOostowycn. Ud 
ll'rrektora dcp::u lamentu drogowego, p. mz. 
1'1. NesloroWlcza, otrzymUjewy w tej mle
n.r: llast«puJące miormacje; 
1 -: . 111 u,:dzecle normalnym na r. 1927 wy 
uatti:1 na urogl panstwowe lącznie z kredy
talln Ha ld~'JJt)'llmy cel dla samolządów zam 
klliĘte zl. poj. 

os t all'lI: 
<..1 ag państ\. vwych, :> mil). ,la 
h dcog bitych lW rb. zaleelWle 

lIa budowę mostowo 
HIll'maIH) fil L. z; v.. budi:d 

I '. cstyC) lny przo:.widu)e €:udatkowo na TU

'JULy Ul vgow ~ poczesną sumę okaio 30 wilj. 
L', !"tora ma b} ć zużytą w następujący spu
S"ll. 1) mll/. na tunowę elroli panstwo
N) cll, J mil). - na bezzwrotne zapomogi ella 
5i'd101Ządow na budowę (lróg i mostow, 4 
Iwl,. - na pozyczki dla óamurządow na a
h,.l"llgiczne cele, !J mil). - na budowę kilku 
; wstoW stalych na W lśle,Niemllie,~anle i1..d. 
0."..;0 tys. zl. na przebudowę szos pod wiel
hienl1 lfllastanJl Jak Warszawa, Lwów i Kra
"ow, na bl'ulu ulepszone (kostkowej, wresz 

cie mniejsze sumy na uruchomienie kamie_ 
niołomni i inne cele. 
Budżet inwestycyjny przewiduje budowę 

następujących wielkich mostów żelaznych: 
na Wiśle, pod Modlinem i Puławami na 
NiGmnie w Grodnie, na Prośnie w ~liszu 
Olo.Z dwóch mniejszych na Stryju i Wisłoku 

-;-- Mówiąc o pozycjach budżetu inwesty
cy/uego, muszę nadmienić, że przed wnie
sieniem tego budżetu do sejmu, mogą zajść 
($ •.• !iI mniej lub więcej poważne zmiany. 
Wykonanie go zależne jest od nowych źró
deI dochodowych, mi,lnowicie od uchwale
nia przez sejm nowego podatku od samocho 
dow ; Koni. Nie jest również wyłączone przy 
znanie na te cele ewentualnych res~tek, ja
kie po;;.ostaną przy wykonaniu normalnego 
bu(!żetu wydatków (powiedzmy, o ile bez
rebacie się zmniejszy, możliwe jest przela
nie na roboty drogowe niewydatkowanej 
części zapomóg dla bezrobotnych), oraz nad 
wyźek, jakie się okażą w budżecie dochodo 
V'fvm. ·w I,ażdym razie nawet te sumy, które 
przeznacz<l_ na budowę i konserwację dróg 
1 mostów budżet normalny, są w porówna
niu z kredytami rb. o 50 proc. wyższe. 

oro'bek pracy akademickiej., 
W zwią,zku .z mającym się odbyć 

Ty~odr.:iem Akademika Centrala A
kaden"icka Biatmch ł:-omo~y przygo
towuje szczcg610we spt1awozdanie ze 
swej działalności, obejmującej rów
nież Komitet Budowlany Domów A
kademickich. 

O wyjątkowo szybkim rozwoju tej 

instytucji dają pojęcie następujące cy 
fry: W r. 1922-im Komitet budoW la

ny wydał zaledwie 180 zl. w roku na.. 
stępriym wydatki na k01or:lję akaae
mi:.ką wyriosiły już 213.000 zł. w zło 
cie, w r. 1924-ym - 497.000 zł., w r. 
1925-tym - 1.086.000 i w!'Iz'szde w 
rb. do chwili obecnej - 1.200.000 zł. 

• 
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- Pieniądz jest motorem wojny -
• wynekł Soliveau - wszakże wiesz 

o tem. Chcąc dobrze spełnić jaką mi
sję, de należy dać się powstrzymać 
!ltCLle:mu .... 

- Mówiłem ci, ażebyś czerpał z 
mej kasy ... niechciałeś ... 
-Zmieniły się ob2l::nic okoliczności. 

- Ileż potrzebujesz? 
- Ni.:: niewiem ... 
- Chcesz dwadl1.,ieścia tysięcy f tan 

ków? 
- Niech będzie dwadzieścia tysię

cy ... Być może, iż ich nie wydam ... a 
może wydam i więcej ... 

- Powtarzam, nie zważaj Da wyda 
tek, ażeby tylko Lucjan powrócił do 
Ma'rji i aby ona była slczęsJiwą. 

-- Daj więc dwad :iekia tysięcy .... 
gdyby to nicwystarc.zc,jącem się oka
z.ało, wiem gdzie cię zl1aleść. 

Hannar:t otworzy! pl1gi121~S. Wy
dobył zeń kilka pac2.ek biletów ban
kowych, k,,'żda po dziesięć tysięcy 
franków, WYłął dwie i takowe podał 
Owid·us.-wwi. 

- Dz:iękuję - rzekł tenże, chowa 
jąc pier.liądze. T o jest na koszta kam
panji, a dla mnie co dajesq,? 

- Ile żądasz ... ułóż rachunek. 
Soliveau .spojrZl~'ł na swego mnie

manego kuzyna. 
- Obecnie - rzekł - nic IJie chcę 

od ciebie. Jesteś dobrym chłopcem, 
ufam ci... porachujemy się po dokona 
niu sprawy. 

- Jak chcesz .... A kiedyż rozplOcz~ 
niesz działanie? 

- Od jutr8J. 
- Pamiętaj, że 

będ:zie meobe'cnym 
dwadzieścia ... 

Lucjan Labrom! 
tylko przez dni 

Przed dwudziestoma dniami 
wszystko ukoń'cLZonem zostanie. 

Po krótkiej pogadlatnc\>, obaj wspól 
nicy się rozłączyli. 

Harmant udał się do swego pal'a
cu. Szedł :zJ podniesioną głową, z ser
cem ra,znem i lekkiem, nie myśląc 
bynajmniej o poleconej i IZ/apłaconej 
przez $Iłebie !Zbrodni. Myś~a~ wyłącz
o jednej rzeczy... Jego córka będzie 
sz.częśliwą... Cóż 'ZlreSz.tą obohodz.iło 
go więcej? 

XXVI. 
Lucjan Labroue po przechadzce 

wtrJaZ z Łucją w ogrod,'me Botam~cz
nym, powrócili na ulicę Bourbon. 

Do końca roku suma wydatków na 
rozbudowę kolonji urośnie o jakieś 
100 tys. zł. 

Liczba młodzieży uczęszcz'ającej w 
rb do wyższy::-h zakladów r.auko
wych w Warszawie wynosi obecnie 
16.280 osób ( w tern 4.200 akademi
crek). Do Bratnich Pomocy należy 
11.000 osób, a roczn()zarotrzebowa
nie mieszkań dh tak licznej rzeszy 
dudenckiej równa się 3.470 pokojom . 
fymczasem istniejące domy akade
mickie mogą użyczyć zaledwie 1.300 
mieisc w pomieszczeniach wykończo 
r ych i prowizorycznych. 

Centralny pawilon w kolonji . przy 
uL Grójeckiej będzie wykończony do 
piero w r. 1928-ym Budowa jego z 
hraku funduszów postępuj'z w w01-
niejsLIz.m r liż przypusl'C7.anO l,:.!mpie, 

Koszty budowy tego gmachu obliczo
ne są na przeszło 5 milj. zł., ra poczet 
czego wydatkowano dotąd 800.000 zł. 
13 .'akuje jeszcz·:! powyżej 4 milj. ił. 
a .łącznie z· inwentarzem 4.5 milj. Pa 
wt1:on ~,entralny ma 2J2Iwierać 659 po 
kOl, ktore dadzą wygodne pomiesz
cienie' 1000 zgórą osobom, hale resta 
m.acyjr.e, gimnastyczne, klubowe, bi 
bl)otekę, salę muzJyczną szereg lokali 
gospodarczych, pralnię, fryzjernię za 
kłady kąpielowe o 26 natryskach i 12 
wannach, basen do pływania i kuch
nię obliczoną r a 3.000 stolowników. 
Wartość wszystkich zabudowań na 

kolnnji odpowiada 3 milj. zł., w tern 
pożY5zka banku gospodarstwa Krajo 
wego - 1.040.000 z.ł., banku budowla 
nego -- okol'o 50 tys., Magistratu -
135 tys., reszta zaś stanowi wkład A
kademickich Bratnich Pomocy. 

Nowe inw~stvcje w Ciechocinku. 
Przybud0wka pl'i.ry 4-tym numerze 

Jazienek, pneZllć.lc.wna ala lasonów, 
zostaJ3. UkOllClZOW, i w przysztym se
LiCnie zostame oduana ao użytKu pu
blLc.znosci. W 1'. b. rÓWllleż będą u
kOllczone instalaCje WOdOcIągowe,kie 
rowmctwo ktorych SpooI.ywa w rę

Kach prot. .KadZlSZewsk~?'gO. 
Wsroo nowych projektow, w za

k.resie realizacji kWl.'ch uczyniono 
już wiele, 2l3lSiuguje I1l3. uwagę sprawa 
WlerceD_a lermy (gorącej so.anKi) 0-
rall sprawa osuszeniacalego lerenu 
ciechocińskiego i kanalizaCJI. 

Deparbament siużby ·zdrow~a przy 
M~ \lv. za;ął się już, przy wspÓl'uazia
le wybitnych speqal1stow, upracowa 
niem kor:iKursu na wiercume termy -
konkurs ten wstał rozesłany 6-ciu 
najpowainiejszym filmom wiertni -
cnym. - W dtDJ1.ch fJajbhższych obr 
ty powyższych firm mają być roz~ 
patrywane, 1 ta z firm, ktora SIę utrzy 
ma, przystąpi niezwłoc.znie do wier
c.enia termy. 

.Przypuszczalny Cl as lrwania wier
cenia, Jest obJiczuny na 14 - 15 mie
sięcy, przypuszc/.a.na g.ęboko;ć na 
1100 - 1200 m., koszty zaś na 400 -
500 tys. ,złotych. 

.Przry wierceniu będzie stosowana 
jedna z !fJlajdoskonalszych metod wier 
Qz'uia, uw.1.giędnhlljądl położenie 
warstw, są bowiem przypuszczenia, 
że na głębokości mrJiej więcej 100 m. 
znajdą się ,złoża soli potasowych. 

UdkrycIe soli potasowych, o ile 
rzecz:ywiście przypuszczenie ich oka. 
załoby się słuszne, miałoby kolos'l'l:ne 
zIl/J,ozer,ole dla państwa i dla jego po
trzeb rolniczych. 

Sprawa osuszenia całego terenu 
Ciechocińskiego i kan::dizacji posunię 
to rów,rill!e'ż naprzJÓd. W tym celu 
przez departament słu:i:by zdrowia za 
staba powołana spec;aLna komisja, 
sk:ladająca się z rektora PolitechnikI 
Lwowskiej p. Nadolskiego, oraz pro
fesorów Matakiewicza i Rosłońskie
go, w celu zbadan~a terenów ciecho
emskich i wyda.nlia orzecZ/enia w spra 
wie ich osuszeniJa i kanalizacji. 

e"u- • .. 

Komisja powyisza przybyla, do Cie 
chocinka 8 bm. i przez szerelg dni 
po:eprowadz!ała bó.dania. 

Orzeczenie komisji ,Lostało zatwier 
dzor.le przez; MSW. i w chwili obecnej 
poruczono inżynierom 'wykollianie p<> 
trzebnych pomiarów i opracowanie 
~;.-.czego,owego platl:.t osuszenia i ka
nalizacji, które będą traktowane od
dzielnie. Praca l,a jest oblicźona na 
2 - 3 mhsiące. Jest wszelką pew~ 
ność, że na wiosnę roku prZ1ySz, bę
d.liie mOŻlll3J przystąpić do wykonan1a 
planów. 

Przypuszczalny kosz-torys, związa
:;:y z powyższemi pracami, obliozony 
jest na 800.000 złotych. 

DEGRADACJA OFICERA NA SZEREGOW 
CA. 

. \II !tferach wojskowych wielki porusze_ 
r '" wywoła 10' publikowanie niezwykle su· 
ruwego wyroku oficerskiego sądu honorowe 
go \V sprawIe por. 'S z 66 pułku piechoty w 
ll'eln,,". O:icer len . hędąc w potrzebie, po
życzy! pewną kwotę pieniężną, jak powiada 
wyrok, "w niewla5ciwern źródle", nie do
lr7.y:n,d terminu i naraził się na to, że 

-spr; ,u" li! '1 
~~l~ ~z.JJał to za uch y '~ll< ~o nosc.~H-

c.:r~he, 10rzekl, ze pOl'. ::i. nie może llll
leżec do korpl~~u oficerskiego. Na podsta
wie tego wyroku por. S. został wykluczony 
z korpusu oficerskiego i zdegradowany do 
szclcgowca rezenvy. Na wypadek powoła
nia na ćwiczenia będzie je odbywał w in
nym pułku, a nie w 66-ym, w którym by! 
olicerem. 

~rm=.IMSiii&.#'fMl'J!!tI~G ,. 

li: ONiKA 
···SobOt;-'j . ~IS Scwel yJla 
23 I ,llHn' Raf .ła Arch. 

ł W s''!, ud słońca. g. 5.51 
,}aZnZiernit, h:H:id"'; g. 456. 

Ogó na. 
EMEllYTURA URZĘDNIKóW PANSTWO 

WYCH I KOMUNALNYCH. 
Wedlug ustawy emerytalnej służba samo 

r::qdowa lub praca zawodowa, zaliczone 
urz.-;dllikom paustwowym przez komisje WII 

ryfikacyjne do wysługi lat, miały być do 
kOllca r. 1924 rozpatrzone i zaliczone r4w
nież do emerytury . 
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Wspomnien~e' sceny, jaka miała -dzić do siebie przed widzeniem się z 
miejs<ce w mieszkaniu szwaczki, ulot lahą, rn'yhiegłam na chwilę, aby was 
nHo się całkiem IZ ich pamięci. Po- oboje pozdrowić, poniewd spodzie-
śród weso ej po.gJdanki młode dziew Wali.llil ~:lę, że tu zastJam.ę pana Lucja-
czę zaknzątn~ło się około przyrząc1zE na. 
nia obiadu, w czem Lucjan przycho - Lucjana, który mnie opUSlZCZIa 

dzB jej z pomocą. Z udenz.eniem szó- na trzy tygodnie - wyl:lzekQIa smutno 
stej, Łucja zawołal.a żartobliwi·:!. dziewczy:ra. 

_ Panie na! \leczony ... proszę do. - Odjeżdżasz pan? - pytała wdo-
si.ołu, obiad gotowy. wa z niepokojem. .-

- Ma,tka Eliza nie przyjdzie już - Tak, matko ElvLP. 
chyba - pytał Labroue. - Gdzk!'? co cię zmuSlZła. do tego. ? 

_ Zapewne ... d~iwi mię to wielce... -Ważna robota na prowincji,J>,rzy 
Obaw'iam się czy I=:ani l..Jzhret gorzej której nadzór powierzył mi pan Ha.r-
inie słaba. rnant. 

Zaledwie wymówilia te słowa, d'a~o - I twoja nieobecność plOtrwa at 
się słyszeć lekkie we drzwi puknięcie t zy tygodnie ? 
i matka Eliza, cl'ryli raczej Joanna - Mniej węce; ... 
Fortier ukazała się w progn. - Ach! to ca~aJ wieczność! .-'- 12Ja-

Lucj'w podbiegł ku ni.~j. worała Łucja '21 westchnieniem. - I 
_ Witamy panią ! - '~zekł jeszcze ciebie przy mnie nie będzie, 

właśnie mówili~my o tobie przed matko Elizo ... 
chwilą. - Smuci mnie to T.ńewYFlOwiedzia 
Łucja uścisnę-la przybyłą. nie - wyrtzlekła rQlznosicielkaj - me 
_. SIądź pani z 'rami do obiadu - mogę jednak opuścić tej biednej, cho-

wyrzekła. rej k.obiety, która jest dla mnie tak 
_ Nie mogę, drogie dzie:[ę, mimo dobrą i pl1a~nie, abym nad lDli.ą ClZlUwa 

całej przyjemności, jakąby mi to u- la. BądJ2l jednak spokojną - dodała 
oz)'ni10. - przybiegnę, aby cię uścisnąć, ile-

__ Diaczego ? kroć tylko znajdę wolną chwilę. 
_. Pani Lebr,zt mocniej jest słabą... - Proszę cię o to, matko Elizo -

Muszę powracać do sklepu. PrzySlZ- rzekiI Labroue. 
łi'..m w uąść okrycie, a nie chcąc wcho - Będę przyśpiesZI<;tła mój obchód 
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W swoim czasie Ministerstwa przedło
żyły odopowiednie wykazy Ministerstwu 
Skarbu, które obecnie zwróciło wszystkie 
te wykazy odnośnym Ministerstwom z tern, 
że sprawę zaliczenia lat do emerytury uwa 
ża obecnie za nieaktualną, a zaliczenia ta
kie będą następować tylko ndywidualnie w 
razie przeniesienia odnośnego urzędnika w 
stan spoczynku lub w razie jego śmierci dla 
określenia praw wdów i sierot. 

Takie postawienie sprawy jest dla urzęd 
nik ów bardzo niekorzystne, gdy żaden z 
nich z natury rzeczy nie może dotychczas 
posiadać 10 lat służby państwowej polskiej 
CC1 dawałoby prawo do emerytury. O ileby 
więc w razie jego śmierci lub zwolnienia 
1flinisterstwo Skarbu nie uwzględniło zajęć 
poprzednich - dany urzędnik w razie zwol 
nienia, lub rodzina, w razie jego śmierci nie 
otrzymaliby żadnego zabezpieczenia. 

Dzięki powyższemu rozstrzygnięciu urzęd 
nicy ci żyć będą zatem w wiecznej · niepew 
ności , a los ich względnie ich rodzin zale 
żeć będzie jedynie od widzimisię referenta 
Min. Skarbu, względnie od przynależności 
partyjnej danego urzędnika. 
Zarządzenie nie dotyczy oczywiście daw 

nych ' urzędników państw zaborczych któ
rych Polska, w myśl traktatów międzyna
rodQwych, zmuszona b'Yła przyjąć na swój 
dat emerytalny. 

DOZORCA DOMU ODPOWIADA. 
W najbliższym czasie władze administra

cyjne ogłoszą rozporządzenie w sprawie do 
z-orców domowych, nakładające na nich obo 
wiązek ścisłego nadzoru nad bezpieczeti
stwem domu, jako też mienia lokatorów Za 
zanied~anie s~ych obowiązków, doz~rcy 
domoWI karam będą aresztem z zamianą 
H odpowiedniej wysokości grzywnę. 

NOWE OPŁATY STEMPLOWE 
Według nowej ustawy pobierane' będą 

na przyszłość opłaty stemplowe: od podań 
J zł., od każdego zaJącznika do podania po 
50 gr.,. o~ rachunków opłacanych przez 
praedlllęblOrców, którzy mają świadectwa 
przemysłowe lub handlowe 0,02 procentu 
od .rachun~ó~ osób nie posiadaj3,cych wsp~ 
DHllany:~h sW1adectw 1 procent i od pleni
potencJI 3 zł. Ponadto rachunki do 20 zł. 
będą wolne od opłat stemplowych. Opłata 
stemplowa za. weksle będzie wynosić do 50 
zł. 20 groszy, od 50 do 100 i ponad 100 zł 
od katdej setki po 30 groszy. . 

Za pokwitowanie opłata stempJowa ' wy
nosić będzie 20 groszy. 
ty.Pokwitowania do 50 zł. są wolne od opła-

Płotr~owska. 
Św 

. z ini-
. . W ojskowych urządza w 

c1nUlch .23, 1 24 października 1926 r. Swjęto 
W. F. 1 I. W. z następujllcym prol!ramem: 

13 października 1926 roku. 
~~dz .. 8 ran~ - Próba sprawności Iizycz 

ueJ I wOJskowe) na boisku i strzelnicy 25 pp. 
Godz. 15. - Przedboje lekkoatletyczne. 
Godz. 18, - Capstrzyk. 
Godz. 19. - Apel. 

24 paiuziernika 1926 roku. 
Godz. 6 rano - Pobudka (Hejnał). 
Godz. 7.30 - Zawody lekkoatletyczne. 
Godz. 9.30. - Zbiórka wszystkich orga-

alzacji na. Placu Kościuszki. 
Godz. 9.45. - Raport, przegląd i przemó 

wienia. 
Godz. 10.15. - Msza polowa i kazanie 

okolicznościowe. 
Godz. 11. - Defilada. 
Godz. 11.30. - Wsp6lny obiad. 
God!!. 13.30. - Zawody lekkoatletyczne 

.a boisku 25 pp. 
Godz. 17. - Rozdanie nagr6d, defilada za 

wodnik6w i ~akończ-enie 'więta. 

PODATKL 
Urąd skarbowy przypomina, że w paź

dziernika przypada termin płatności podat 
ka maj\tkowel1o, podatku dochodowel1o. za 

eO N!no, ażeby zyskać choć kilka mi
nut czasu, na pomówiJenie z Łucją, 
pl'alynlosząc jej chleb, odparła wdowa. 

- Będziemy o nim mówiły ... -
sji:epn~ dziew,ctLę, obl'lZ/Ucając tkli
wem spojTZJe'lliem swego przyszłego 
męża. 

- A o kimże miałybyśmy mówić, 
jeśli nie o nim ... Lecz przeSlZlkadzlam 
wam w spożyciu obiadu - mówiła 
daJ ej wdowa F ortier - pani Le bret 
oczekuje mego powrotu n:i!ecierpliwie. 
Zyczę więc <swz:ęś1iwej podróty, pa
nie Lucjanie. Będę pros~ła Stwórcy, 
ażeby cię miał w swojej opiece ... 

Bą,d1 pewil~ iż nie zapomnimy tu 
8 tobie. 

Co do mnie, loędę troskliwie czu
wała ~ad ukochanym twym skarbem. 

Tu okryła pOC/alilunkami rumiane po 
ligrki dziewczęcia. 

- DowidJzlenia wkn\Ótce. Wyszedł
svy od ,siebie, jeszcze raz na chwilę 
wstąpię tu do Was. 

Tu weszła do swego pokoju, a za
brawszy potr.ZIebne przedmioty, wró
eijllaj ażeby uciadować Łucję, uściJSnąć 
rękę Lucjama, poaZlem udała się do 
piekarni na ulic'ę Delfinatu. 

Syn Juljana Labroue, ll1jabąc wy je
,dbać nazajutrz iI1an:O pociąg:i!em wycho 
d-.cym o SlZlóstej godzinie, potrzebo
wał ~. w~J:e_ej wrócić do sw .. 

cGłos Trybunaliki- 2~ października 1926 r. 

1926 r. i do 15 listopada termin płatności 
podatku gruntowego drugiej raty za 1926 r. 

Po upływie tego terminu urząd ma nakaz 
d0k.onywania bezwzględnie egzekucji. 
Urząd wysyła płatnikom wezwaniE. do u

regulowania zaległości i po upływie wy_ 
znaczonego terminu będzie bezwarunkowo 
przeprowadzd licytację. 

W związku z krążącymi wśród płatników 
błędnemi pogłoskami o mającem rzekomo 
nastąpić skasowaniu względnie przesunięciu 
terminu poboru nadzwyczajnego 10 proc. do 
datku do podatków i opłat skarbowych, mi 
nisterstwo skarbu wyj:lśnia, iż obowiązują
cy już od dnia 16 bieżącego miesiąca termin 
poboru wymienionego 10 proc. dodatku od 
zaległości podatkowych nie zostanie prze
sunięty i dod~tek ten pobierany będzie na
dal. 

Zarazem nadmienia się, w sprawie spłaty 
zaliczek kwartalnych na podatek przemy
słowy od obrotu za rok 19~6, iż niedotrzy
nuinie jednego z terminów spłaty zaliczki 
za III kwartał roku bieżącego wyznaczo
nych na dzień 20 października i dzień 20 
listopada roku bieżącego spowoduje, oprócz 
przymusowego ściągnięcia całkowitej kwo
ty zaległej zaliczki za ten kwartał pozbawie 
nie w przyszłości nieakuratnych płatników 
wszelkich ulg podatkowych. 
Leży przeto w interesie płatników dotrzy 

manie wyżej wymienionych terminów co do 
uiszczenia podatku od obrotu. 

Z ZEBRANIA PRACOWNIKóW SKARBO
WYCH. 

W dniu 14 bm. odbyło się doroczne ze
branie pracowników skarbowych w Piotr
kowie, na którym to zebraniu dokonano wy 
boru nowego zarządu w skhldzie następu
jącym: prezes - p. naczelnik Podmunicki, 
zastępca prezesa p. naczelnik Kossjor, czło 
nek zarządu - p. Lam, zastępcy: 1'>. p. So
chański i Westr ych; członkowie komisji re
wizyjnej: p. p. Szalański, Janakiewicz i 
Chwiejewskij delegat do centrali: p. na
czelnik Kossjor. 

Z KOŁA PRZYJACIóŁ AKAńEMIKA. 
W podanym wczoraj składzie zarządu ko

ła przyjaciół opuszczono nazwisko p. prezy 
denta Kazimierza Szrnidta, który został wy
brany znaczną większością głosów i bie
rze czynny udział w pracach zarządu. 

PARĘ SŁóW ZE STATYSTYKI ELEK
TRYCZNOśCI. 

Bardzo ciekawe są dane cyfrowe z zakre 
su statystyki elektryczności. Niestety Pol
ska stosunkowo w bardzo nie wielkim stop 
niu korzysta z tego światła, które w Amery 
ce stało się chlebem powszednim. 

l tak: Japonja powiada. 7.800. tysięcy od
biorców energji elektrycznej co daje jedne
go odbiorcę na 9 mie.§zkańców. 

W stanie Utah Ameryki Północnej 98 
proc. ogólnej ilości budynków posiada insta 
lacie elektryczne. 

W Stanach Zjednoczonych Ameryki Poł
nocnej produkcja całkowita energji elek.try
cznej wynosiła 60 miljardów kilowatgodzin. 

Na wytworzenie tej ilości oprócz siry wod 
nej, olejami i gazem ziemnym zużyto 35 
miljonów ton węgia. Produkcja powyższa da 
je na mieszkańca rocznie 570 kilowatgodzin. 
Taż sarna ilość w Szwajcarji wynosi na 

mieszkańca 300 kilowtgodzin, a w Polsce, 
włączając i Górny Śląsk tylko 22, bez Gór
nego Sląska 8, w Piotrkowie zaś 10: 

TOWAaZYSTWO PSYCHO-FIZYCZNE. 
W bardzo ruchliwem towarzyslwie psy

cho-fizycznem w Piotrkowie od pewnego 
czasu ucichło, zebrania odbywały się rzad
ko, o odczytach nic nie było słychać. l dzi
wić się niemożna: praca w takiem towarzy
stwie na prowincji jest niezmiernie utrud
niona, bo brak sir lutynowanych, zasobów 
pieniężnych i co najważniejsze - medjów 
stoi rozwojowi towarzystwa na przeszko
dzie. W towarzystwie jest garstka chętnych 
która radaby kontynuować poważną pracę 
lecz musi walczyć z całym 5zeregiem naj
r6żnorodniejliZych przeszk6d; jednak, nie 
zważając na te truanosci, towarzystwo posta 

go mieSlzkarua, aby się przygoto;wać 
do podróży. 
Około dl2.ies~ątej więc pożegrualli Łu

cję, obiecując jej pisywać codziennie 
i wsiadłszy do powozu, kazał się za
wieźć na ulicę MiromesniL 

Nazajutxz znalaJzill na stacji drogi że 
~a)zlI1łej nadzorcę i dwóch mechaników, 
majCJ,idych mu towaufzryszyć do Belle
garde i wkrótce lokomotywa uniosła 
go zdala od ukochanej. 

Od dnia, w którym plo raz pile1'wSlLy 
przedstawiliśmy naszym czytelnikom 
OwidjuSZla! SOtlveau, mogli się oni 
przekonać, iż ów łotr, pełen występ
ków, byJll zdolA.ym do \IlI<ljharuebniej
sarych zbrodni. 

11anypominamy ooble j iż na okręcie 
Lord - Major, wiozącym go do Ame
ryki, pokusił się o kradziJeż, a nie 
było to pierwszą jego próbą na tern 
polu, ponieważ Ireneusz Bosse objaś
nił Harrna/!l\ta, iż mia1b w ręku W)1Ir/Ok, 
skazujący Owidjusva na karę za kra 
dzież :2: włamaniem. 

Od kradzieży do morderstwa prze
strl1eń jesrt kir.ótką dla nędzniktaJ, uzna 
jące~o jedno tylko prawo, amianowi 
cie swój osobisty interes. 

Nic bardzliej II"Jie przypadało mu do 
smaku, jak praca na 1jll\chunek ,swego 
mn.iemanego kUlvyna, którego mają
tek zdawaUI, mu się mewyczerpa-

. nowiło w dniu 30 b.m. urządzić pierwsze ze 
branie, aby w dalszym ciągu w miarę moż
ności rozwinąć swą działalność i kontynuo
wać poważnie pracę w tej dziedzinie. 

Z RYNKU. 
Nabiał: masło 4.40 - 4.60 kilo, śmietana 

1.40 kWl\rta, jajka - 17 - 18 gr. sztuka, 
twarog 50 gr. kwarta ziemiopłody: kartofle 
1~ grosz y, bUIaki 15 gr., marchew 15 gr., 
klio. 

Ogrodowizna: kapusta główka 20 - 30 
gr., cebula 1.00 kiło, brukiew 15 gr. kilo, 
chrzan 1.60 kilo - pomidorów brak. 

Drób: kury 180 - 2, koguty 2 - 250, 
gęsi - 7.50 - 12, indyki 10 - 11; indyczki 
5.50 - 6. -

Owoce : gruszki 40 - 60, jabłka 40 - 60, 
orzechy 1 zł. kilo; grzyby 80 gr. koszyczek, 
borówki 140 - 160 garniec, żórawiny 50 
60 litr. . 

DZIWNI LUDZIE. 
Są ludzie, którzy zasługują conajmme) na 

miano dziwnych. Proszę tylko posłuchać, 
jak się oni zapatrują na niektóre, zdawało
by się całkiem proste sprawy. 

Przychodzi taki jegomość na poczlę i wi
dząc na biurku przyoknie atrament wnet 
rozumuje: "Poco ja mam kupować atrament 
stalki, obsadki i bibułę, gdy tu "muszą" mi 
dać te materjały" i - wszelką korespon
dencję załatWia na poczcie, a że tem dener
wuje kilkanaście osób, pragll 'lcych hyć 
na chwilę w posiadaniu pióra celem podpi
sania . się na przekazie lub zaadresowania 
przekazu - co to jego może. obchodzić ? ... 
Więc pisze sobie najspokojniej w świe

cie pi5ze, aż tu nagle spostrzeila, że stalka 
"drapie". Dalej więc do urzędnika przy 0-
kieriku: "panie, co tu za porządki się dzie
jął Stalka pewno przed tygodmem za,dona, 
a pan ani myśli o zamianie na nową ? ! 
J a zaraz pójdę do naczelnika ze skargą". 
Urzędnik, zajęty załatwianiem, interesan

tów, odrywa się od pracy, idzie po nową 
stalkę i woła woźnego, który ją zakłada do 
obsadki. Często są papierki w atramencie, 
a wtedy znów woźny jest zmuszony kała
marz wymyć i nalać świeżego atramentu. 
Wreszcie pisanie skończone i należy wysu
szyć bibułą. Niestety na biurku niema bi
buły. Ale dziwny człowiek szybko orjentuje 
się w sytuacji unosi zapisany arkusz papie
ru do góry i przyciska do ściany ... 

Niedawno miał miejsce fakt, gdy jedna 
pani, widząc naj nowszy i naj praktyczniejszy 
sposób wysuszania atramentu, zwróciła 
dziwnemu człowiekowi uwagę na niewłaści
wość takich praktyk; wtedy dziwny czło
wiek obrzucił interwenjującą stekiem obelg 

W urzędach pocztowych istnieje przepis, 
mocą którego przy wykupywaniu weksli, na 
leży przedkładać urzędnikowi wezwanie po 
CdDWll o,maczone kolejnym num fI!f[IY i lsd 
tD caikiem zrozumiałe, jeśli weźmiemy poo 
uwagę , że urzędnik ma kilkaset weksli i 
trudno by mu było przy załatwianiu pu
~2.L •. ególnych interesantów każdorazowo 
sprawdzać wszystkie weksle. Wręczanie 
przy wykupywaniu weksli na poczcie, wez
wań płatniczych, z oznaczeniem daty przez 
wykupującego, ma również na celu kontro
lę urzędnika. 

Najzabawniejsze w całej sprawie jest to, 
że dziwni ludzie zgłaszają się do naszej re
dakcji z zażaleniami na urząd pocztowy w 
Piotrkowie. 
Możemy powiedzieć im tylko jedno: tro

chę więcej kultury i oleju w głowie. 

TEATR "ODEON" wyświetla na ekranie 
największy szlagier obecnego sezonu w se
rji sensacyjnych obrazów p. t. "Cowboy i 
Bałkańska Księżniczka" w wielkich 8 ak-

. .... tach w roli glOwnej z tluck Jonesem - ame 
rykańskl "Harry Peel'·. Iście amerykański 
film sensacyjny, za któremi przepada cały 
świat. N .. scefile teatr. artys. "RaJski Ptak" 
pod kierowo B. Orlińskiego "Hocki - Klocki" 
WIl-lK<l lGW)a humoru w 11 częściach. W 
częś ... j I-ej komiczny skiecz "Dwóch na jed 
ną" ze spiewami i tańcami w wykon. B. 
Haimlrskiej. S. Gołębiowskiego, A. Pio
trowskieilo same nazwiska ulubieńców pu-

nym. Rztzyjął więc bez wahlatnia, bez 
najlIlłr.tiejszego skntpułu, potworną 
zbrodnię,pro}:lonowaną soooe przez. Ja 
kóba Garaud, \li którejohiecfYwał so
bie wyciągnąć o ile· się da największą 
dla siebie korzyść. 

Oprócz tego lubił wz\:luszenia, ~ClIkiej 
kolwiekbądź byl1-rby one natury. 

Słuszeliśmy go mówiącym, iż pro
jekt tej IllbrodlD!i bawił go i zajmował 
a skoro jaki projekt wzbudlza upodo
banie, łatwo pnzrychodzi wynaleźć 
srodki do jego wykonanil3.l. Środków 
tych szukać należało w zwyczajach 
osobistości, w ktÓll'~ Ja'kób Garaud 
uderztyć postanowił. 

Soliveau zauwlaliył, że uhiór mula-
11m, przywdziany przelZleń w wigilję 
dnia tego, nie był stosow.aJIllym do roz 
poczęcia kampanji, że potrzeba mu bę 
dzie mzmaitych prale,bl1ań, które by 
mu pozwoliły zmienilac się w różne 
postacie dla uniknięcia pOSlz:ukiwań 
poli:cji, jakie by· nieodmil0nJnie rOllipO
c'zętemi być mogły po zruiknięciu nU.o
dej szwaczki. Wstawszy równo ze 
świtem, przywdział jedno rz. najstar
szych swych ubrań i wziąwszy waliz
kę, udlał się w stronę TempIe, gdzie 
miesrzlCZą się liclzne składy używrunej 
gMxłeroby. Chodząc tam po sklepach 
rozmawiając ze sprzedającymi, przed 
&tawi~ się im jako aktor prowincjonal-

Str. 4. 

bItcz. są dostateczo3, rękojmi~, że ten prze
komiczny skiecz ubawi publiczność tak żąd 
ną zdrowego dowcipu i humoru. .Na 
zakończenie rewji nasza sympatyczna Basia 
Halmirska w otoczeniu całego zespołu za
chęcona owacyjnem przyjęciem sympatycz
nyc~ piotrkowian i pięknych piotrkowianek 
dale; rozdawać będzie publiczności prawdzi 
we amerykańskie dolary. 

Jak nas informuje kierownik arŁystycz. 
E. Orliński w najbliższym programie będzie 
wyst-twiona komiczna operetka p. t. lnspek 
cja moralności ze śpiewami i tańcami w 1 
akcie - gdzie cała akcja operetki rozgry
wa się nie na scenie, lecz na widowni z u
dzi:tłem publiczności - są to najmodniejsze 
operetki ktĆ're cieszą się największym po
wodzeni .. m na wszystkich scenach zagra
nicznych. 

-0-

Po dolarze wygrały dotychczas w Odeo
nie następujące osoby: Gumiński Feliks - I 

ekspedytor kolejowy i Janina Patykow5ka
N'.futowiczit 22 

W ostatniej notatce naszej o Odeonie 
mylnie napi~ano, że suflerował zbyt głośno 
p:!n "Plasio", był to kto inny. 

PODZlĘKOW ANIE. 
Chcąc choć w ten sposób zamanifestować 

uczucie wi1llkiej wdzięczności. Zarząd Aka 
demickiego koła piotrkowian składa serdecz 
ne podziękowanie wszystkim, którzy mimo 
nawału pracy zawodowej i obowiązków spo 
łecznych nie odmówili swego spółudziału w 
zorganizowaniu na terenie Piotrkowa koła 
przyjaciół akademika i przez obecność na 
tym zebraniu wykazali, iż nie jest im obcą 
lóprawa pomocy młodzieży wyższych uczel
ni. 

W szczególności zaś w imieniu młodzieży 
akademickiej Piotrkowa i okolicy wyrażamy 
głęboką wdzięczność p. prezesowi Cyb1.l1-
skiemu, p. dyrektorowi Fabjaniemu, p. sta
roście Kaczyńskiemu, p. prezydentowi Szrnid 
towi p. dyrektorowi Stawiskiemu i p. dy
rektorowi Tokarskiemu za udzia! \Ii pracacli 
komitetu organizacyjnego. 
Zarząd Akademickiej!o Kola Piotrkowian. 

OSZUSTWO PRZY SPRZEDAŻY KAR
TOFLI. 

Tamiola Jan, Narutowicza 61, zameldo
wał, że żona jego wraz z żoną Stnaisla"" <l 
bialOskórskiego kupiły 4 kOlce kartoiH od 
guspodarza lVlade]czyka, mieszkanca WSI 

l'ląkolice, gm. Wożniki. Gdy jednak karto
fle przeważono, okazało się, że na każdym 
korcu brak jedne; czwartej. 

NAJNOWSZY WYNALAZEK DO OPA
TENTOW ANIA : śCIANA ZAMIĄS r B1tW 
LY. 

mentem p;:;ekaz pocztowy; 
rzał się dokoła raz i drugi, a 
bibuły, nie namy~la! się 
do.... sciany wysuszył o 
I oto - na świeżo - malowaLle cz/sl"; 
przestrzeni zostało odbite niekoniecznie kall 
graliczne pismo. 

Komentarze tu zbyteczne - ten tak cz<;
sto spotykany niestety objaw kultury l l, 
__ jak i wycieranie nosa Ilietyle w chus cez 
kę, iie w przestrzeń - jest tylko dowodem 
jak umiemy szanować hygjenę, Skarb Pail
stwa i t. d. 

Nic tedy dziwnego, że oburzona p. Ma;
ja Wolska zaprotestowaia głośno podobne
mu postępowaniu, na co ::iziarna Dawido
";lCZ odpowiedział kłótnią. Przywolnna 
przez Urząd pocztowy policja spisaia pro-
h,kul. . 

NIc WYSTARCZA MU DZIEN POWSZE
DNI. 

Moszek Wadowski, wia:;ciciel zak ł aciu 
stolarskiego, Garncarska 19, pracowal Wraz 
Z p l acownikami swymi w niedzielę o g. U 
11l;1l. 30 w sklepie hontowym. j'limo UpOIt . 

niell policji nie zaprzestał pracy. Sąd pol",
ju nauczy zapewne polskiego obywatela sza 
nować święta polskie. 

ny, potl12Jebujący skompletow!~ć swą 
garderobę. Dla potwierdzema słów 
.>woich, kupił kilka \Zużytych kostju
mów, dołączajCJ,iQ do takowych IIIÓŹne 
sceniczrne ozdoby, celem łatwiejszego 
wprowadzenia w b~iąd sprzedających. 
LeM t2fn f\osiadał intuicję ptia1wdziwe
go komedjanta, s'zrukającego efektu 
w absolutnej prawdzie, w natural~Li- . 
mie, stąd starą bluzę, niegdyś błękit
ną, dziś wypłowiałą przez. użycie, u
waż,aft jako ważny czynnik dla dopię
cia celu. • '. _ ' J 
Wróciwszry fiakrem na ulicę CUchy, 

przywiótlł 'rJietyiko wyładowaną ubio
rami walimę, lecz z pół tUzUna gnt
bych pakunków. Pll'zeniósłszy to 
wszystko do swego gabinetu w pa.wi
lonie, zm:ienilb go w g)zlrderobę i jak 
kostjumer teatralny, '1101vdzielał staran 
nie prloedmioty, tworząc z lnach meto
dyoznie różną caŁość. Późno w noc u
kończyws-zy robotę, wczesr.1ym po
rankiem nazajuŁrt21 postanowił rozpo
cząć ślectzeJLlie Iz)wyczajów Łucji. 

W szystko,qo usłyszaJl od H\atlmanta 
o tem młodem dZ~2wClzlęciu matrzymał 
w I=Jam:ięci. Obecnie potrzeba mu by
uo wiedzi'eć, czy nar'tZleCzona Lucjana 
chodziła codziennie do pracowni i o 
kt6rej wracała. Pl'Zled powiadomie
niem się o tych SiZiclZegółach flńepodol> 
lla mu było u!llożyć planu. 
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Dziś wielka sensacja! Przyjechali do "Czarów" PAT i PATACHON 
Kino-Teatr II Piątek 22, sobota 23 i niedziela 24 października r. b. 

Ulubieńty publiczności dawno niewidziani 

"eZA Y" I Występ~ ~ !jno~sz~ ~!oeo~s~ ?re~i p. t. 

Piotrków, 
Legionów 11. 

O K E Z Bajeczna kino - komedja I w 8-miu aktach. 

I 
NAD PROGRAM H A R O L D E K W A L C Z V ze Z BÓJ A M I 

Znakomita komedia w 2 aktach. SPIESZCIE ZOBACZYĆ 
~~~~~~~~~~~A~N~O~N~S~!~iW~k~r~ót~ce~ar~c~vd~z~~filmowe CZYPOWINNIŚMV MICZEĆ?? ~ 

TEATR TVLKO 3 DNI! Od piątku 22 do nied/ieli 24 paŹdziernika r. b. TVLKO 3 D l! Najwjększa sensacja sezonu 

" 
E ", Wielki~am2ns~W~iu~lkiY.kta!h.B~~~~~~~~NE~Z~!V~*~tS~~f!U777 

Piotrków, ~ervkański HARRV PEEL oraz HELENA D'ALOV NAD PROGRAM Arcvwesoła farsa w 2 aktach? 
Aleja 3-go Maja 11. NA SCENIE! ART. TEATR RAJSKI PTAK. Pod kierunkiem B. Orlińskiego HA SCEN_E 

_1IIS!E!!RI&.!!_DlII!:_!II!I!ll!II_ImI! ___ H.O_C~K~I·R-K~L.O~C~K~1 ~Wielka rew w 2 akt. Część I DWÓCH na JEDNI1.Ji:!~ II HOMOR ·TANIEC-ŚPIEW 

BUZE NIE CHCE WYJść. 
Buze Rajuchoid, Topolowa 4, przyszedł 

do gmachu Sądu Okręgowego w· stanie moc 
n? podchm~elonym, jednak żadne perswazje 
mc pomagały - Buze wyjść nie chciał. Przy 
interwencji policji osadzono go w areszcie 
do wytrzeźwienia. • 

WODECZNOsC.... POWODUJE PRO
TOKULY. 

Stefan Sudaczyk, Krakowska 15 w sta
nie pijanym, szedł po ulicy, padając' co krok 
na bruk, wobec czego troskliwa policja 
osadziła go w areszcie do wytrzeźwienia. 

Józef Gajda Bujnowska 6, podchmielony., 
używał na ulicy słów bezwstydnych demora 
lizując młodzież. 

Towarzystwo Opieki nad Zwierzętami Rze
czypos!)olitej Polskiej oddział w Piotrkowie 
niniejszem ogłasza konkurs na krótką (około 
100 słów) powiastkę na temat: .. Dlaczego 
potrzebne jest "Towarzystwo Opieki nad 
Zwierzętami". 

Za najlepsze prace towarzystwo wyznacza 
trzy nagrody: 30, 20 i 10 zł. Jury stanowić 
będą uproszeni przez towarzystwo pp. ks. 
kan. W. Potrzebski, dyrektorka Helena 
Trzcińska, dyr. Józef Tokarski, pro!. JózeI 
Zennerman i Jan Bieńkowski. 

Powiastki nadsyłać należy do zarządu to 
warzystwa - Aleja 3_go Maja L. 31 do 1 
grudnia br. w dwóch kopertach, z których 

pierwszej ma. się znajdować sama powia
M;--".~lo.ooa~di~'~mn p"eudonin:~m or"Ł d.Jg .. 1...0 

tJ~_'Za'wie,ra ąca nazwisko i adres autora.To 
zastrzega sobie prawo· wydruko

wania nagrodzonych powiastek w dzienni
kach miejscowych. 

RADJO - SKANDAL. 

W tych dniach spotkałem swego przyja
ciela, którego od bardzo dawna nie można 
było nigdzie zobaczyć . 

Tajemnica wieczorowego znikania z hru
ku mego przyjaciela była jednak, jak i wszy 
stko w Piotrkowie, wszystkim znana: mój 
jaciel miał radjo i był w całem tego słowa 
znaczeniu zapalonym amatorem. 

Nic też dziwnego, że ujrzawszy go, zawo
łałem: 

- Nareszcie, a to cud! 
Ty na ulicy wieczorem? A cóż twoje 

radjo? Popsuło się? 
- Daj mi spokój z radjem, mam go po sa 

me uszy - odrzekł mój przyjaciel opryskli- . 
wie. 

- Cóż, źle słychać?! 
- Nie, ale od tygodnia wszystkie stacje 

gadają tylko jedno w kółko: w "Sokole" w 
Piotrkowie "Sobótki" wspaniałe co sobo-

A WERCZENKO. 

Jak Sl~ zGchowywać na 
proszonym obiefizie. 

Otrzymawszy zaproszenie na o
biad, w p~erwszym il'Ozędzie nie nale
ży zabierać mm wszystkich przyja
ciół, którzy z;a,proszeń nie otrzymali, 
tłumacząc im: 

- Chodźmy, panowie, po djabła 
il'obić ceregiele ! 

- T o por,ządni ludzie, - nakannią 
wszystkich. 

Zjawiać się należy tylko wliczbiJe< 
wymienionej na zapros1zeniu i nie 
wcześniej, jlak [!Ja piętnaście minut 
'przed godziną, jaką opiewa zaprosa:e 
nie. Forma ubrania - frak, lub smo
king. "Pyjama" nawet l2l najcieńsze
go i na,jdroższego jedwabiu nie wy
WI!Ze nigdy na obeonych tego w.ra
żenia, jakie winna wywołać w oko
licznościach, do jakich była prZe.z'l1a
czona. 
Na,leży wejść poważnie, nie dy

sząc ze zmęc,zlenia i <11Iie wykrzyku
jąc rz pll"zerażeniem jeszcze w przed
pokoju: 

- Nie spóźniłem się? A tak się te 
go obawiałem. Cały czas pr.z.ynagla
łem woźnicę tramwajowego. 
Mówić o tramwaju nie jest przyję-

tę we własnym ładnym lokalu na placu Koś 
ciuszki Nr. 6, wi<:c rzuciłem słuchawkę i ide 
na "Sobótkę." . 

CHARAKTER A DOBÓR KOLORÓW. 
Jeden.z filozofów rzekł: "Wszystko zew_ 

nętrzne Jest wyrazem stanu wewnętrznego". 
i ,na podstaw~e tych słów jeden z psycholo
gow fraIlcuskJch, zaczął badać charakter ko 
biet pc,r ównując go z kolorem sukni przez 
nie noszonych. Oto co o tem pIsze: 

"Kolor biały jest ulubionym kolorem ko
biet, ni~ posiadających stałego charakteru; 
wszystkIe one bez wyjątku są kokietkami. 
Kolor różowy wybierają chętnie panie po 
25 roku życia, a są to przeważnie osóbki 
niezmiernie miłe, żywe i bardzo inteligentne 
cieszą się życiem i nie kapryśne. 

Kolor błęktny, noszą chętnie kobiety pięk 
ne. W młodości jest odznaką czystego, mło
dego serca, w starszym wieku siły moralnej 
Podobne natury lubią kolor perłowy, ale 
vrówczas kiedy czują w sercu smutek lub 
są nieszczęśliwe a kobiety, które cierpią w 
życiu, wyróżniają ten kolor. W liljowe bar
wy stroją się kobiety, które ongiś były pięk
nemi, a zachowały choć drobny ślad minio
nych skarbów kolor ten jest rodzajem e
merytury po wielkich salonowych tryum
fach. 

Kolor pomarańczowy, żółty lub soczystej 
zieleni odpowiada naturom złośliwym, zaś 
czarny najsmutniejszym myślom w życiu 
hez prowje"i słońca. K"bietom któr~ nos~ą 
fiołkcwe suknie wierzyć absolutnie nie moż 
na. Brązowy kolor to symbol melancholi
czek, a grc.natowy cznacza dumę i chęć pa 
nowania lt

• 

_ .. _- ---:======= ---~"" ... _._. - -
MÓWIĄ zE ... 

_.W tych dniach zakupiono w Polsce 250 
ton cukru na wywóz na Sybir i Sachalin. 

-0-
W ciąfu miesięcy od stycznia do lipca 

polskie koleje państwowe przewoziły 93 
jedną drugą miljona pasażerów. Wpływy 
ze sprzedaży biletów wynosiły zgórą 141 mil 
jonów złotych, a z przewozu towarów 261 
miljopów złotych. 

Z PRASY. 
W dniu 15 bm. wyszedł z druku 

Nr. 18 dwutygodnika "Dziś i Jutro", 
redagowanego przez Julję Felicję Bro 
nikowską. Treść numeru następują
ca: 

M. P. Rozmowa św. Franciszka z 

te w "tował1zystwie". 
Najlepiej uprzednio OCzySC1C spod 

nie w domu benzyną, a gdy goście 
zaczną kręcić n.osami na ten podejrza 
ny zapach, oznajmić z nonszaLancją: 

- Tylko co robiłem próby nowego 
automobilu. 

W przedpokoju zaleca się, jako na 
leżące do dobrego tonu, pIOklepać po 
kojówkę po ,twarzy i uSlzczypnąć w 
podbródek. Z lokiajami tego robić 
nie wypada, jak również i panią do
mu, gdyby nawet podbródek jej był 
niesłychanie pociągającym. 
Wchodząc do salonu nie należy 

pytać z gorączkową ,ciekawością: 
- A co dziś u państwa na obiad ? 
Trzeba rozpocząć rozmoWIe! świa

tową, albo zacząć chwalić dzieciaki 
gospodarstwa, które zwykle krlęcą 
się najniepotrzebniej. 

Lecz i o dzieciach trzeba mówić z 
sensem. Znałem jednego pana, któ
ry miał niezręczność końcem lakier
ka, dotykając malca, bawiącego się 
na dyw' anie , zapytać p:a.ni domu: 

- Pani dzieciaszek? 
_ Mój ! - rozpromieniła się za-

pytana. 
- L. czyj ? .. 
-- Jakto czyj? - Mój i mego mę-

ża. 
- Czyż?.. Nigdybym me przy

puszczał! Wykapany portret sekre-

Assyżu z Ch:ystusem Ukr.zyżowa
trym. wizja Królestwa Chrystusowe -
go, Święto Chrystusa Króla, M ... ski 
Temperamenty w życiu ludzkiem, M. 
S. Wystawa ogrodnicza "I Poznlaniu, 
M. ReuUówna: Po świetlistej drodze 
Wiesława: Entuzjastka, K. B. Fran
ciszkanki, Misjonarki Ma,:'ji, R. Łu
bieńska, Ze świa.ta, Od redakcji, Po
radnik gospodarczy, Gawędy pr,zyja 
ciel ski e, .Rady praktyczne, Nasze 
szkoły, Łamigłówki. 

Cena egzemplarza 80 groszy. Pis
mo pneś1i:znie ilust'owanezasługu
je na uznanie młodocia.nych czytelni
cZ'ek, którym jest poświęcone. 

"żYCIE URZĘDNICZE" 
Numer 8 - 9 "Życia Urzędnicze

go" zawiera następujące artykuły: 
Paląca sprawa, System wyszkolenia 
w administracji ogólnej - Dr. T. Hi
IarowicL, Z dyskusji nad systemem 
organizacyjnym urzędników państwo 
wych - St. Sasorskiego, obszerny 

dział "Z działalnlOŚoCi Stowarzyszenia 
oraz notatki {Środki dział!arua i ideó 
logja S. U. S. - J. Z. O reorganiza
cję państwowej służby rachunkowej 
-- ML J. Przetocki i T. Karczmarski 
(Fakty i opnje). Ze związku urzędni-

ków woj. śląskiego, Sekcj,a między
llarodowej wymiany myśli na polu ad 
ministracji polskiego Instytutu Admi 
nislracyjnego, Akcja o podwyższe
nie płac pracowników państwowych 
(i Oceny) Dr. M. S. Lerer "Sprawa 
Urzędncza w Demokra::,ji" - St. S.). 

Pracownie sukien 
i okryć damskich 

z POZNANIA. 
Wykonuje '"vszelkie roboty wykwint

nie, punktualnie i po cenach 
p r z V s t ę p n V ch. 

Przyjmuje od g-l i od 3-6 pp. 
Al. 3-go Maja L. 3 (parter) . ... 

Ze świata .. 

Dzieci należv 
. , wazyc. 

Normalna waga dziecka. 

Rodzi<::e powinni zapoznać się z 
wagą i normalnym wzrostem swych 
dzieci. bo wedfug tego mogą wnios
kować, czy orne otrzymują dostatecz 
ną ilość pożywierua. wymaganego na 
ich wiek. Gdy odżywianie dzieci jest 
niedostateczne, brak należYte; wagi 
jest wskazówką takiego niepożądane 
go stanu rzeczy - ,r..ń.epożądanego, bo 
brak odpowiedniej wagi oznacza ,za
zwyczaj słaby fi!zyczny rozwój już 

wówczas a tern większej ważnOSCl 
nabiera w pil."zyszłości, kiedy to '1l łat
wością moźle doprowadzić do tak po-

tarza męża pani! Chodź tu do mnie 
sekr>etJarzątko. 

Zamiast pra,wić podobne idjotyzmy 
llailepiej zachwycać się dziećmi: do 
tego nie potr,zeba zbytniego rozumU. 

._- Synaszek pani? Zachwycające 
stwonenie! Czyż już umie mówić? 

- Ależ ... ma już dziewiąty roczek! 
- Co pani mówi?!... Genjalnle 

dziecko ! Już na uniwersytecie ? 
- Skąd znów ! - przecież on jesz 

cze maleńki ! 
- W istocie! Wygląda, jak gdyby 

tylko co go odstawiono. 
Pomimo pozorny bezsens idz.ie od 

niego powiew dobrego tonu. 
Gdy powiedzą, ze podano do sto

łu, nie należy przeskakiwać przez 
krzesło, wywracać w pośpiechu sto
jącej nla. drodze matrony i pędzić ZJ 

wojennym okrzykiem do jadalni. Ten 
odruch szczerości trzeba ukryć w 
głębi duszy i \Zrobiwszy p!rZyjemny 
wyra'lJ twarzy szepnąć uprzejmie go
spodyni: 

- Niepotrzebnie się państwo wy
kosztowują. 

Gdy podadzą zupę nie należy się 
narzucaćD!a nią z triumfującym okrzy 
kiem, ani też do mięsa i innych po
traw, nie jeść nożem,choćby to nawet 
nie groziło pokaLeczeniem warg. 

W dziale "Kodeks światowy" po
wiedziano wy·raźnie: "Dali ci, hyclu, 

ważnych cho:-ób, jakiemi np. są su
choty. Nawet zwolnienia w zyskiwa
·n:iu na wadze wIDno uwagę rodzi.ców 
skierowa ć do baczniejszego zaopieko 
wania się dane m dzieckiem. 

Ogólnie mOWląc 
uważamy za normalne, jeżeli dziec
ko w latach od 6 do 10 zyskuje od 
4 do 5 funtów rocznie, a od 12 do 16 
lat od 6 do 10 funtów Tocznie. Jeżeli 
więo dziecko nie zyskuje na wadze 
jak powinno w dodatku do tego jest 
blade, męczy się prędko, ma sine zna 

widelec, to jedz widelcem" ... 
Surowe, ale prawdziwe. 
PodcZlas deseru nie 'IlIależy inter

pelować gospodyni: 
- Jakto? Już deser? I to cały 0-

biad, a ja myślałem, iż będą jeszcze 
przynajmniej kurczęta. Gdybym był 
wiedział, byłbym poszedł do ... 
Znałem i takich roztargnionych 

gości, którzy zjadłszy obiad, stukali 
nożem o talerz i wołali: 

- Proszę płacić 
Tego czynić bezwarunkowo nie 

wol'TIio jakkolwiek w głębi duszy ta
kie rozwiązanie kwestji mogł'oby być 
bardzo przyjemne dla gospodarstwa. 

Nie należy wychodzić natychmiast 
po obiedzie, dojadając ostatni kąsek 
w przedpokoju. Tr.zeba odsiedzieć 
pr.zynajmniej 20 minut, potem jak 
gdyby nieumyślni~ spojrzeć na zega
rek i 2')a.wołać: 

O! la, la! Już siódma. A moje po
siedzenie L. 
Odchodząc nie zapomnij ucałować 

ręki pani domu i dać służącej na 
szpilki. O ile byś się {>omylił, możesz 
wywołać niezadowolenie, zarówno 
pani domu jak i pokojówki. 

Co zaś do gospodarzy, to poleca
my gorąco odprowad;;enie gości do 
przedpokoju. Po pierwsze jlest. to nie
zmiernie upiI"zejme. a po drugie gość 
nie zabierze cudzego palla. 
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do nauk.i, 'a~i do zabawy, winni rodz.i 
ce na serjo zastanowić się l"Jad tymi 
napozór niew1de zna.czącymi objawa 
mi i zasięgnąć za WCZ'CLSU pIOrady le
karskiej. Są także i dzieci obdar,zOIIle 
~ natury temperamentem innym, sang 
wistycznym, które miast powyższych 
symptomów zdradzają wzmożoną 
dl'ażliwość i nadmierną ambicję w na 
uce i zabawie. Przedews\zystkiem. wa 
ga tych ostatnich winna być w regu
larnych odstępach czasu przez rodzi 
ców stwie'!'<1zana. 

Wróg krótkich włosów~ 
Komisarz poliJcj'i w miejscoviolŚ1ci Ha
~selt w Bzlgji, otrzyma'ł: w tych dn' ch 
- jak donosi dziennik "Die Stan -
dard - wezwanie telefoniczne od 
peWU::lego handlarza piwa aby natych
miast przysłał dwóch pJOlicjantów dla 
przesl.kGdTenia żbrodni. 

Natychmiast wyruszyli na miejsce 
wskaza.ne policf,a,uci na bicyklach, a 
pr,zybywrs,zy tam ujrzeli poważnego 
obywatela miejs,cow'2go, uganiające
~o się z siek~erą w ręce Zlal uciekającą 
malżonką. Z trudem obez.władrńw _ 
szy go okazało się, Ż'2 zwykle cichy i 
bogcbojny małżonek wpadł: w gniew 
tak szalony na widok małżonki. któ
:a udawszy się do pobliskiego fry.z' _ 
lena" Ira,zala sobie obciąć piękne wło
sy i uczesać się "a la Mistringuette". 
nie mogąc op!"leć się modzie dzisiej
szej. Tego strawić rrie mógł zacofany 
jej mąż i schwyciwsry za s-vekierę, 
.rz.ucił się na modną ma~żonkę. Inter
wencja policji 2m.pobiegła nies,zczęś
ciu. 

NAMIĘTNOŚCI KRóLóW. 
Jest rzeczą od dawna dowiedzioną że 

książęta i królowie zajmują się bardzo 'czę_ 
sto pr~cą nie o~pow,iadającą ich dostojnym 
st~nowIskom. HIstorIa przytac:c;a nazwiska 
kSIążąt, ~tórzy uprawiali s,:Il![ swoje ogrody, 
hodow<l;h k~ry a nawet doih krowy. Niektó 
rzy . k~ol~Wl~ ~ancuscy interesowali się 0-
ranzerlą l wmDlcą. 

~kscesarz Wilhelm znany jest z tego, że 
lubI bardzo rąbać drzewo, 

Król Emanuel jest namiętnym Zbieraczem 
monet. 

Król be~giiski Albert zagłębia się chętnie 
"\\ Il<iukac'1 iechnicznych i lubi sam prowa
dzić pociąg. 
Książę Walji i excar buł~arski Ferdynand 

też pasjonują się do parowozów. 
Król Alions Xln ma szczególne zamiłowa

nie; zbiera on mianowicie wszystką broń, 
bomby, ich odłamki itp. relikwie, któremi 
<:hciano skrócić jego życie. Ubiegłej wiosny 
w czasie pobytu króla w Londynie odkryt~ 
spisek na jego życie; sprzysiężony posiadał 
browning najnowszego systemu, który natu
'ralnie Alfons dołączył w tej chwili do swo
jego zbioru. Kolekcja ta posiada i flaszeczkę 
do karmienia dzieci; trucizną w niej zawar
tą próbowano królewicza - niemowle otruć. 
Jest też i szkielet konia, zabitego bombą, 
w czasie zamachu na króla, w dniu jego ślu
bu. 

NIE LEKCEWAżYć BRODAWEK. 
Na niedawno odbytym kongresie badaczy 

raka, w Lake Mohonk koło Nowego Jorku, 
angielski delegat dr. BIand-Sution, zazna
czył w swoim referacie, że trzeba większą 
niż dotąd zwracać uwagę na brodawki i po
krewne im objawy, one bowiem są najczęś
dej powodem tej str.asznej choroby. Dr. Sut 
ton sądzi, że badaczom uda się wkrótce wy 
należć taki środek, który zastrzyknięty w 
chore miejsce, paliłby tkanki raka, nie nisz 
C'ząc zdrowej otoczki. 

OLBRZYM SAMOLOT WŁOSKI. 
POSIADAć BĘDZIE SALON. 

Włoskie pismo lllmpero" donosi, że war
sztaty SIAl. w Sesto Calende wykonały sa
molot S, 63 o olbrzymich rozmiar.ach (120 
metrów kwadratowych). Rozpiętość skrzy
deł wynosi 28 metrów. Samolot ten posiadać 
będzie wielki salon dla podróżnych, podob 
nie jak wagon kolejowy i dwa motory o sile 
500 HP. każdy, typu Asso. 

Wydział Hypotec.zlny Sądu Okręgo 
wego w Piotrkowie obwieSZCZaJ, że 
po śmierci nJi!żej wymienilOnych osób 
toczy się postępowanie siJladkowe a 
mianowicie po zmarłych: 

1). C~esławie _. Zbigniewie Olsz!OW
skim w'Eruś!cicielu dóbr "grunta1J dóbr 
Newiadów" powi,atu Br.Z1ezińskiego. 

2). Jan}!!!' Dache·rze (Dahen.e) synu 
FryderykJa, współwłaścicielu nieru

chomości w dobrach Ruda Z. Nr. Nr. 
195, 196 i 203 powiatu Łódzkiego. 

3}. Aleksandrze Zielenlciewiczu 
wierzrycielu sumy 2000 rb. z procen
tami i kaucją2labe,ztpieczonej na hy
potece dóbr "oSla,da w dobrach Ko
luszki Nr. I, powiatu Brzezińsllriego, 
rep. hyp. Nr. 105 k. 

'BM_ km._ZM -ad_ktor= W~TOIt MONSIORS~. 
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4). Wacławie Birncwe'jgu, synu 
Bernarda współwłaścicielu dóbr 
ziemskich "Osada Fabrylci Żelaza 1-
nowłódź" pow~atu Rawskiego rep. 
hypi. Nr. 90. . 

5). Karolu G!'aunwinklu, synie Ja
na, wraścicielu działków gruntu z;a 

Nr. 35. 36. 37. 38. 49 i 48 o pr21estrze 
ni 3 dzies,ięciny 2024 kw. :Jążni każ
dy w Dziale II pod Nr. Nr. 13 i 42 
w księdze wieczystej "C2ięść .dóbr 
Zgniłe Błoto lit. A" powiatu Łódzlkie 
go, uregulowanych. 

6). Marjannie ze Skupiów (vel 
S:zkupów) Paradowskiej" córce Mi
chała, .współwłaścicielce kolonji "No 
wa Osada" uregulowanej w księdz~ 
wieczystej "kol. Hulanka i Nowa O
sada" pow Brzezińskiego, rep. hyp. 
Nr. 194. 

7). Ignacym, synu Antoniego i 
8'). \\'/ acławie z Dobrzyńskich, mat 

żLnka.ch Gr,zymaJowskich, właścidel 
lach rJieruchomości w fodwtarku Bu
eess Nr, ·1 powiatu Łódzkiego, ure~ 
gulowu" y w księdze wieczrystej tej 
samej nazwy rep. hyp. Nr. 16 899. 

9). W'C\Vlrzyńcu, synu Mateusza i 
10), M.ałgorzacie z Pabjańczyków 

corce Pavlła, małżonkach Wierzbow 
skicil, właścicielach działka gruntu 
przescfzeni 20 morgów, stanowią
cych resztę 30 morgów gruntu w do 
brach "Dzi1a.ł leśny Krogulec pow. 
Łódzkiego rep. hyp. Nr. 78 a. 

11). Luizie z Pf.zjHoów Hejdrich, 
córce Fl0rjana, właścicielce a) dział 
ka 6runtu p<r:z,estrzeni 4 morgi 78 pręt 
kw.'" i bl działka gruntu przestrzeni 
222 pręty kw. w dobrach "D:zńJał leś
ny Krogulec" powjatu Łódzkiego 
rep. hyp. Nr. 78 a. 

Termm do regula<c,ji .piowyższych 
postępowań spadkowych wyzn,aczo
ny został na dzień 3 lutego 1927 roku 
co do punktów Nr. Nr. 2, 3, 4, 5, 6, 
7, 8, 9, 10 i 11 w kancelarji pislruI"za 
Wydziału Hypotecznego Sądu Okrę 
gowego w Piotrkow~'2I, z.aś co do 
punktu Nr. 1 w kancelarji Seweryna 
Żcnskiego NotarjuszJa przytym że Wy 
dziale, w którym to dniu osoby 2Jalin
teresowane mają się stawić pod skut 
karni prekluz.ji. 

Poprawki: Str. 2 pur-,kt 1 skr. 
IlZbl'i str, 2 pi. 5 skr. "kb .. są"'"str 3 
p. 11 dopisano "córce Floqana skr. 
G" w punkcie 10, i w ostatnim wier 

" O" szu str. 3 skr-. " . 
• EAtt4ł,. .... ,. ... -#M#WMj ! 

POSZUKUJE ,się większego pokoju w 
Radomsku, w śródmieściu możliwe 
lIlIa prarbe'l1Z!e w do~u frontowym. Z~ło 
szenia do adm. "Głosu Trybunalskte
go" pod "Pokój". ~.105 

LEKCJE łirancuskiego od 4 - 5 po 
palt udzielam. Łask. zgłoSlzlema W ad
ministracji "Głosu TliYb.". 10.106 

W przejściu Alejami, Rokszycką za tune
lem koło parowego młyna do ul. Bykow -
skiej zgubiono Iinję mosiężną z podziałem 
metrycznym. 
ł"askawy znalazca raczy zwrócić za nagro 

dą do administracji "Głosu TrybunaIsk:' 

rł1.mSZKANIE slda,dające się z poko 
ju i kuchni na Bug,aqu zamiemię na ta
kież w mieście z'a dopłatą. Wiado
mość w adm. "Gło>su Tryb.". 10.098 

KAPELUSZE MĘSKIE i damskie 
przerab1a najtaniej tylko Z. CHMIE 
LEWSKI, PIOTRKóW, PIŁSUD
SKIEGO 34. 18238 

DUżY LOKAL z szopą, nadający się na 
większe przedsic;biorstwo przemysłowo-han 
dlowe zaraz do wynajęcia, Wiad. ul. Tomie 
kiego 20, u administratora. 10.86 

SZAFA GRAJĄCA dębowa, w do
brym słanie z 36 melodjami jest o
kazyjnie do sprzedania w sklepi~ ze-
1!annistrzowskim A. Grosberga, w 
Piotrkowie~ t!ł. Sieradzka 5. ._----
ZAGINĘŁA m\jloda wilczyca, uprasrz.a 
się o odesłanie ZIa zwrotem kooztów 
w przeciwnym razie posiadaczowi u
jawnionemu wytooZ'ę sprawę. 
10.104. Br. Śmiałkowski Kaliska 12. 

PRZEPISYWANIE na maszynie do
kładnie i tanio Kaliska 32, biull10 wo
dociągów i kamalizacji. Od lO-ej rano 
do l-ei po poł. 10.382 -
WYKWALIFIKOWANA dzielna do
bra kucharka SltukJ"" zajęcia. Może być 
na prt2lychodnią. Dobre długoletnie 
świadectwa. Adres<: Narutowicza 21 
m. 4 - Teofila Zatoń. 10.108 

UCZEN III-go KURSU (ostatnia klasa) szko
IT handlowe; posiadający praktykę biurową 
w banku poszukuje zajęcia od aodz. 8 rano 
do 1 p.p. lUb wieczorem jako stenograf, ma'" 
szynista lub też może pl'owadzić księgowość 
w mniejszem przedsiębiorstwie. Wynagrodzę 
nie skromne. Wiad. wadmin. "Głosu Tryb." 

MECHANIK tartaczny lat 33 z dobremi 
świadectwami poszukuje od zaraz posady. Po 
siada znajomość roboty przy różnych gatrach 
kotłach i maszynach elektrycznych. Łask. 
zapytania w adm. "Głosu Tryb." w Piotr
kowie. 49321 

AUTOBUS TOMASZóW - PIOTR
KóW LD. - 1234 Wł. Sz. Lewińskie 
~o z powodu remontu cd 14 do 20 
o. m. kursować nie będzie. 10.065 

ZGUBIONO koncesję na sprzedaż 
znaczków stemplowych i weksli, wy 
daną 20 sierprJia 1926 roku za L. 
10164 na imię Mcdgorzaty Nowak 
wł,aśc. sklepu tytoniowego przy ulicy 
Eilslldskiego 50. 10.091 
A: :S::SU_U ?SIiA 

ZGUBIONO książeczkę wojskową 
wydaną przez PKU. Piotrków na naz 
wis-ko Franciszka Sumy. - 10.097 
IQ 1 ww· ;W, 

Księgi 
buchalteryjne 

dostarcza firma 
"Adolf Pański' 

Piotrkew, Legjonów Nr. 2. 

~~@ltl§J ZAWIADOMIENIE. ~~~ 

Spec. chorób skórnych 
i wenerycznych 

D • r m e d. FA J M A N 
Przyjnauje od 12 - 2 i od 4.- , 

Piotrków Tryb. 
ul. Piisudskiego L. 6'7 n pif;1tro , Wili w:nw -Dr. K. KUJAWA 
c h o r o b y w e w n ę tir z n e 

I weneryczne 
przyjmuje od 11 - t i 3 - • 

PIOTRKOW TRYB. ul. Polna 5 mieszko .. 
(za tunelem kolejowym). 

Lekarz-dentysta 
K. Lewkowicz 

w Piotrkowie 
ul. Kaliska Nr. 14 (lewa oficyna IT-gie p.). 

przyjmuje od 9-ej - l-ej i 3-ej - 7-ej. 
Plomby: cementowa 3 zł. porcelanowa 4 zł. 
metalowa 4 zł., ząb w kauczuku od 3 zł. wy 

jęcie zęba 2 złote, 
UWAGA: Dla pracowników kolejowych i u
rzędników państwo~ch sztuczne zęby na 

RATY. 10.045 

_WM,·NMSiiiłłMi@5fJł'h'k. 6 f 

E. K r U S Z 11 ń S k a 
udziela lekcji gry f6rtepjanowej 
nowej, teorji muzycznej, przyl!otowuje cle 
szkól muzycznych i do konserwatorjum. Ul. 

Pilsudskiel!o Nr. 73 mieszkania 11. 
CENY PRZYSTĘPNE. 

Stosowany przez p.p. Doktorów "Balsam 
Thiocolan Age" przy gruźlicy, bronchicie. 
kaszlu"la twia wydzielanie się plwociny 
wzmacni a organizm i samop"c7ucie chorego 
powiększa wagę ciała. "Bal.sam Thiocolałl 
Age" sprzedają apteki. Ządajcie tylko w 
orginanem opakowaniu apleki A. Gąseeklego i 

"- w Warszawie. ulica Leszno Ql. " 

Obaicie O swoie E~rowie. 
"SzwaJcarskie Gorzkie Zinla" 

(z marką <Koguł.) 

~
~ Są stosowane przy 

-_ chorobach żołądka, 

kiszek, obstrukcji 
~ . ""mieniach iół

ciowych. 
"SzwaJcarskie Gorzkie Zioła", !lą natu

ralnym łagodnym środkiem przeczyszczającym 
ułatwiają ftmkcje organów trawienia i dzia· 
łają przeciWko otvłoścl. "Szwajcarskie 
Gorzkie Zlała" pobudzają apetyt. Sprze
dają aptekł i składy apteczne po zł. 1.50 za 
pudełko. Skład gi., apteka A. Gąseckiego w 

Warszawie ul. Freta Nr. 16. @ Uprzejmie zawiadami1m Szan. Panie, iż przy zakładzie swym ~ 
@j przymul. Kaliskiej 44 OTWORZVł:EM @j 

SALON DAMSKI pod fachowem kierownictwem. ~ KZ8AkUPMimYI W iEękSZ

N
ą ilOIŚĆ

A Najmodniejsże strzyżenie pan, ondulacja, czesanie krótkich i dłu-
gich włosów, mycie głowy, farbowanie włosów najlepszą farbą < Henne 
d'Oreal>, elektrvczny masaż twarzy. CENY NISKIE. ~ 
Polecając się względom Szan, Pań zostaję l szacunkiem 

B.ZIMOWSKI. ~ BRUKOWEGO 
PIOTRKÓW, UL. KALlSl(A 44 (za przejazdem). . 

~~~~~@l§)~@lę)(0!@)~(0!@)@.A§~~ .- ORAZ-____ -_w_= _________________________________ .. · ____ __ 

o B W I E S Z C Z E N I E. 
Uchwałą z dn. 1 lipca 1926 'r. Rada m. Piotrkowa zatwi.er~ziła 

plany regul.acyjne: 1) gruntów miej,5~ich! położ~nych prz~ ul. Tomlcklego 
tzw. «Tomlczyznyl) oraz tych .czę~Cl- m~a.sta •. ktore ota~zalą folw3łrk-cT~
miczyznę~, 2) gruntów miejskich l CZęSCI m!ast? połolo~V~h mIędzy uh
cą Nowy Swiat - Sulejowską, gruntamI Plotrkowskle1 Manufakturv 
(Bugaj) i gruntami tzw. cWielkiej Wsi". . ' . . .. 

Plany powyższe są wyłożone w bIUrze WydZiału Techmcznego 
przy ul. Kaliskiej Nr. 13 do publicznego przeglądH. . 

Przeciwko powyższym planom wolno stronom mteresowanym, 
po mvśli rozp. b. Gen. Gub. Warszawskiego z .dn. 29 listopada 1916p.z. 
Rozp. Nr. 58, wnosić do Magi~tra~u zarzuty w meprze!uaczalnym termmle 
4-ch tygodni od dałv ogłoszema llcz-ąc. 

Magistrat m. Piotrkowa. 
Piotrków, 22/X-1926. 

........ aeHuu~~-·~ __ &a .................. ~ .................. . 

POLNEGO. 
Po informacje prosimy zgła

szać się do biura firmy 

Ulen and Companw 
Piotrków, Tomickiego 3 A • . 

ULEN and COMPAN,Y. 
moomm~ 
PIES 10-miesięczfl.y wyżeł rasy nie 
mieckiej do sprZledania. Wiadomość 
w adm. "Głosu Tryb." 10.093 

FUTRA' MĘSKIE, DAMSKIE i dziecinne 
przyjmuje do roboty i reperacji współpra
cowniczka b. firmy "Piętka", Piotrków ul 
Szklana 1. iO.OM 

ił ...... .m ........................ BB .. =-.. A44~.~~gn~A4EZ ...... . 

DnIE i wy.. bJda4y Gralic:qe "PaUld". 


